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Tajne pertraktacje w Londynie

Bera chce zrobić interes
Anglia i Francja

dziele; się koloniami W łoch
RZYM  {PA P ). —  Dziennik 

nu o fajnych pertraktacjach an ; 
wie ii. kolonii włoskich.

Dziennik stwierdza, ze Anglia 
pragnęłaby uzyskać powiernictwo 
nad Erytreą i Somali włoskim o- 
raz przyłączyć do nich Somali 
francuskie z uwagi na doniosłe 
znaczenie, jakie kolonie tę posia­
dają dla kontroli komunikacyjnej 
między Morzem Śródziemnym, a 
Oceanem Indyjskim.

W z wiązku z tym, B'evin zwró­
cił się do min. Bidault z propozy­
cją poparcia wobec zastępców mi 
■niśtrów spraw zagranicznych 
czterech mocarstw wniosku an­
gielskiego w sprawie oddania 
Wielkiej Brytanii powiernictwa 
nad Erytreą i całym Somali. W  
zamian za to, Bevin przyrzekł od 
stąpić Franeji okręg Feccana, o-

„Republica“  donosi z Loudy- 
•ielsko .  francuskich w spra-

raz mandaty brytyjskie w  Togo 
i Kamerunie.

Bidault zaakceptował. propozycje 
Bevina. Stanął on jednak na stano­
wisku, źe Feccana, Togo i Kamerun 
nie stanowią dostatecznej kompen­
saty za odstąpienie portu Dżibuti 
z przyległym do niego terytorium. 
Zdaniem min. Bidault, transakcja

Dziwna histeria
Sp r a w a  P a l e s t y n y  s t a- 

| e s i e m j  ę cl z y n a r o d o - 
w y m  s k a n d a l e m .  Przed 

dwoma tygodniami Rada Beżpie- 
%xńe*£^.',-0‘N3&.-ivFtfął& 
dom i Arabom, by w ciągu Ś6 gó/ 
dżin zaprzestali działań wojęnnych. 
Równocześnie specjalny delegat ONZ, 
hr. Folke Bernadotte, został wy*, 
siany do Palestyny z poleceniem o- 
£pbistego dopilnowania, by zarzą­
dzania Rady Bezpieczeństwa wyko­
nań®.

Upłynęły dwa tygodnie i.r; nic nie 
xrob?-»no w  tym względzie. Krew 
Ie.ie się dalej. Artyleria i samoloty 
b ombardują i niszczą zabytki starej 
y róltnry i miejsca święte dla całego 
« chrześcijańskiego świata. Tysiące 

idzi oddaje codziennie życie.
Za co? Za.;, naftę. • - 

Bo tylko chęć utrzymania w swym 
ręku terenów naftowych Bliskiego 
Wschodu kieruję polityką Anglii, 
która tę wojnę rozpętała i niemal 
zupełnie oficjalnie kieruje działa­
niami wojennymi. W armii arab­
skiej, egipskiej czy syryjskiej wal­
czą Anglicy, poprzebierani w bur­
nusy. Broń, amunicja, czołgi i sa­
moloty są dostarczane Arabom 
przez Anglików. Z Indii, gdzie An­
glicy rządzą nadal, mimo pozorów 
niepodległości, płyną wielkie sumy 
pieniędzy na wydatki wojenne w 
Palestynie.

R a d a  B e z p i e c z e ń s t w a  
w i e  o t y m  w s z y s t k i m  b a r  
d z o  d o k ł a d n i e  I t o l e r u j e  
t e n  s t a n  r z e c z y .
■ I znów zrozumiale jest to — po- 

nie niezrozumiałe — stanowisko 
dy.

Ma ona rozstrzygnąć, czy Arabo­
wie dopuścili się agresji, rozpoczęli 
wojnę. Powinna rozstrzygnąć, czy 
Anglii wolno jest otwarcie wspie­
rać Arabów, dopuszczających się 
prz^-^ipstwa napaści na państwo 
Jzrael. A l e  p r z e w o d n i e  z ą- 
**ym R a d y  na  o b e c n e j  se  

j e s t  p r z e d s t a w i c i e l  
r i i ,  k t ó r a  b i e r z e  u- 
• a ł w w o j n i e ,  zaś udział w 
.uwaniach biorą Anglicy, współ- 
tj wywołania wojny, 
k a r ż o n y  j e s t  w i ę c  ró-  
c z e l n i e  w ł a s n y m  sę-

edzki hrabia Bernadotte wi- 
3 wcale się nie śpieszy z wy- 

poleconych sobie zadań.
*1 dwóch tygodni patrzy 

palestyński | — bardzo

»/f# i s*Of/r-i«
na Morzu Sr ótf ziemnym

PARYŻ. (API). Sir. Zjedn. wysyła 
ją 14 okrętów wojennych na wody 
Morza Śródziemnego, gdzie odbędą 
cne 3-tygcdniowc ćwiczenia rozpo­
czynające się 21 czerwca. W skład 
[tej eskadry WC1. r pancernik „Mis­
souri'1 oraz 2 lotniskowce ó wypor­
ności .45.000 ton „Franklin D. Róóse 
vełt“ i „Coral Seat'..
• -Amerykańskie jednostki morskie 
odwiedzą szereg portów Morza. Śród 
.ziemnego, między innymi Gibraltar, 
porty d francuskiej Riwiery^, Genua,

taka byłaby dla Francji możliwa do 
Przyjęcia tylko w  tym wypadku, 
gdyby otrzymała',ona w  zamian ja ­
kąś inną kolonię angielską, np. Zło­
te Wybrzeże.

Dziś na sir* 5-ie J
» Czytelnik « 
demonstruje światu 
dorobek kultury 
polskiej

a lnu. przybył d i Warszawy na zaproszenie fÓ fi-u . poseł 
parlamentu brytyjskiego K. Zil iiacus. Ya zdjęciu poseł Ziili 

cna (w -grodku) na warszawskim loinśsku.

Nr. Bernadotte d z ia ła

W przeddzień rozejmu w Palestynie
Rada Bezpieczeństwa obraduje nad sytuacją na Bliskim' Wschodzie

Powódź na Podkarpaciu
Połączenie kolejowe z  Zakopanem przerwane

WARSZAWA. (PAP). Wskutek 
powodzi na Podkarpaciu, pod­
mycia torów oraz. uszkodzenia 
mostów, na niektórych odcinkach 
dyrekcji krakowskiej ruch .kole­
jowy. został wstrzymany..

Nie kursują pbciągi na trasach: 
Kraków ;— Tarnów, Sucha — 
Kalwaria, Sucha — Zakopane, 
Chabówka —  Nowy Sącz, Stróże 
5~- Jasło i Żórawięe Przęmyśl. 
Pociągi kursujące na linii War­
szawa — Zakopanie będą dojeż­
dżały tylko do Krakowa. Pociągi, 
pośpieszne *ńa trasie Warszaw#*—r 
Krynica nie, będą kursowały aż 
do odwołania.

Winsrae&esuwkiA
Burza - Pa faw ag  

2:0  ( 1: 0)

teczne wyniki swych prac nad rozej 
mcm.

W depeszy, swej, hr. Bernadotte 
;i^a,aby.Radą.BęzpieczeńshyąjPQ\y 
śTrzjunała się ha razie^ód" rózpafry^ 
wania problemu zawieszenia broni.

I Z siedziby GNZ wyjechało do Kai 
ru 4-ch członków sekretariatu ONZ, 
aby przyjść z pomocą hr, Berna- 
dbltę w jego pracach rozjemczych.

Po kilkudniowej przerwie, Rada 
Bezpieczeństwa wznowiła swe obra­
dy . \y. sprawie Palestyny. Przedsta­
wiciel żydowski Eban potwierdził 
zgodę swego rządu ną przyjęcie wa 
ru n k - iro ze jm u ,. zaleconego przez 
Radę.

Rozpatrywana była również kwe­
stia obserwatorów wojskowych, któ 
rzy . mieliby nadzorować wykonanie, 
postanowienia o rozejmie. Delegat 
radziecki Gromyko sprzeciwił się o- 
graniczeniu ilości tych obserwato­
rów do 3 .członków komisji rozjem­
czej a mianowicie: St. Zjedn., Frań 
cji i Belgii. Gromyko. podkreślił, że 
nie ma powodu aby uzależniać no-

I Ze względu na pogarszającą się 
sytuację powodziową, nie należy: 
oczekiwać w najbliższym czasie 
poprawy komunikacji na zagrożo 
nych terenach. Władze kolejowe 
przystąpiły do usuwania zrfiśz- 

| ćzeń wywołanych przez przybór 
wody.

Na skutek przyboru wód zarzą­
dzono lokalne pogotowie milicji 
v/ powiatach: Sanok, Mielec, Prze 
myśl i Jasło. Poziom wody prze- 
kraeża miejscami 6 m. W  powie­
cie sanockim zalanych . zostało 
kilka gromad. W  chwili obecnej 
odbywa się ewakuacja osiedli za­
grożonych. Na drodze państwo­
wej. Trzęśniów —  Sterynia zer­
wany został most prowizoryczny, 
co spowodowało przerwę w ko­
munikacji. W okolicy Łańcuta 
zanotowano wylewy rzek Wisło­
ki i Sanu. Pod Przemyślem stan 
wody zwiększa się.

roińację^óbserwatorów wojskówye" 
od obecności, konsulów w  Swiętyn.';. 
Mieście.

„V ive  la
P o lo g n e ‘

PARYŻ. (PAP). —  Na kongre 
sie federacji górników, sekreta 
polskiej sekcji ĆGT okręgu pc 
nocnego Nowotin, złożył spraw 
zdanie z prac korhisji dla spra 
emigracyjnych. Postulaty Pop­
ków polskich zostały 
wane.

Ukazanie się 
skicli w  strój; 
przyjęte zostało 
legły się okrzyki 
gne“ , podjęte pi. 
zebranych. Sekreta 
kując Polakom, - 
CGT będzie bronić s... 
stulatów - wychodźstwa 
we Francji.

P d  U 9 i € f p i e n i u  d r .  B e n & s '* ~

Kio będzie prezydente
Czechosłowacji ?

PRAG A (API) —  Choroba pre­
zydenta dr. Edwarda Benesza i 
jego rezygnacja wywołały pow-

W AŁBRZYSKA 
K ALK A  DLA 

AM ERYKI
Kalkomania -wałbrzy­

ska nie n » żarty rusza 
na podbój rynków świa 
ta. Już wysyła swe wy 
roby do Ameryki — na 
razie próbną partię 15 
tys. arkuszy kalki, a w 
trakcie finałizaeji jest 
umowa o dostarczeniu 
300 tys. > rkuszy kalki 
ceramicznej dla przemy 
siu czechosłowackiego. 
Tylko tak dalej!

„STALOW A STRZA­
Ł A " W JELENIEJ 

GÓRZE
Turyści, przybywają, 

cy do Jeleniej Góry, bę 
dą mogli korzystać z

najbardziej chyba lu­
ksusowego autokaru.
Ten wspaniały wehi­

kuł, nazwany „Stalową 
strzałą- należy do Or­
bisu i zbudowany był 
specjalnie na wystawę 
w  Londynie. Wóz wy­
posażony jest w mały 
bufet, biurka, umywal­
nie, a przy każdym fo­
telu znajduje się... gło­
śnik radiowy. To już 
zakrawa na przesadę...

„M ILIONER1*
W ZŁOTORYI 

Jcdi,a i  największych

w Europie, a najwięk­
sza w Polsce Państw. 
Fabryka kapeluszy i 
stożków w Złotoryi — 
wyprodukowała już w  
tym roku milion kape­
luszy. Zakład będzie 
produkował jeszcze wic 
ccj, nawet do pół milło 
na miesięcznie, gdy zacz 
nie swoje wyroby w y­
syłać za granicę. Jest 
nadzieja, że wkrótce 
złotoryjskie fezy powę­
drują do Turcji oraz in 
nych krajów Bliskiego 
i Dalekiego Wschodu,

gdzie poiłobno już do. 
tarła sława dolnoślą­
skich kapeluszy.

SZCZECIN 
SIĘ STARA...

Szczecin — miasto 
mężczyzn — ma widać 
aspiracje takim samym 
pozostać nadal: rodzi
się tu więcej chłopców 
niż dziewczyn. Na 480 
szczecinian, urodzonych 
w  maju, przybyło mia­
stu tylko 230 dziew­
czyn. Reszta to chłop­
cy, a wśród nich 3 pary 
bliźniąt. Starają się lu­
dziska, starają,,.

szechny żal w społeczeństwie 
chosłowackim. Wszystkie <łz 
nikł poświęciły swe pierw 
strony komunikatom urzędów 
o rezygnacj prezydenta — zan 
szczając jego portrety i wspo. 
nienia z jego życia. Rząd cieci 
słowacki ofiarował dr. P 
w i w  dożywocie zatnę 
nach. Dr. Benesz znajdi 
stałą opieką ieką^-ką 
wiek od dłuższego . 
go zdrowia nie je;
;— jednakże lek 
przekonanie, iż w 
powróci do zdrów 
obecnej brak wypt 
ny frontu narodow 
decyduje o wyboi 
na trzeciego z ko) 
republiki czechosk 
puszcza się ogólnie, 
tem zostanie Cierne- 
ies?#*"' sin « '  -II'

LAKĘ 8UCCESS. (API). Rozjemca 
ONZ w Palestynie, lir. Bernadotte 
poinformował Radę Bezpieczeństwa, 
że we środę, 9 S&ejiwcś poda os(a-



B I B L I O T E K

Wydmie Ij

BEZPARTYJNY DZIENNIK ZIEM ZACHODNICH

Tajne pertfakiacje w Londynie

Bevin dice zrobić interes
Anglia i Francja

ds£elq się koloniami Włoch
RZYM (1‘AP ). —  Dziennik „Rcpubłica" donosi z Londy­

nu o fajnych pertraktacjach angielsko . francuskich w spra­
wie b. kolonii włoskich.

Dziennik stwierdza, że Anglia 
pragnęłaby uzyskać powiernictwo 
nad Erytreą i Somali włoskim o- 
raz przyłączyć do nich Somali 
francuskie z uwagi na doniosłe 
znaczenie, jakie kolonie te posia­
dają dla kontroli komunikacyjnej 
między Morzem Śródziemnym, a 
Oceanem Indyjskim.

W  związku z tym, Bevin zwró­
cił się do min. Bidault z propozy­
cją poparcia wobec zastępców mi 
nistrów spraw zagranicznych 
czterech mocarstw wniosku an­
gielskiego w  sprawie oddania 
W ielkiej Brytanii powiernictwa 
nad Erytreą i całym Somali. W 
zamian za to, Bevin przyrzekł od 
stąpić Francji okręg Feccana, o-

raz mandaty brytyjskie w  Togo 
i Kamerunie.

Bidault zaakceptował propozycje 
Bevina. Stanął on jednak na stano­
wisku, że Feccana, Togo i Kamerun 
nie stanowią dostatecznej kompen­
saty za odstąpienie portu Dżibuti 
z przyległym do niego terytorium. 
Zdaniem min. Bidault, transakcja

» M is s o u r i«
na Morzu Śródziemnym

Dziwna historia
S p r a w a  P a l e s t y n y  s t a ­

j e  s i ę  m i ę d z y n a r o d o ­
w y m  s k a n d a l e m .  Przed 
dwoma tygodniami Rada Bezpie­

czeństwa O N Z  wydała rozkaz Ż y ­
dom i Arabom, by w ciągu 36 go­
dzin zaprzestali działań wojennych. 
Równocześnie specjalny delegat ONZ, 
hr. Folke Bernadotte. został w y­
siany do Palestyny z poleceniem o- 
sobistego dopilnowania, by zarzą­
dzenia Rady Bezpieczeństwa wyko­
nano. •

Upłynęły dwa tygodnie i... nic nie 
zrobiono w  tym, względzie. Krew  
leje się dalej. Artyleria  i samoloty 
bombardują i niszczą zabytki starej 
kultury i miejsca święte dla całego 
chrześcijańskiego świata. Tysiące 
ludzi oddaje codziennie życie.

Za co? Za... naftę.
Bo tylko chęć utrzymania w swym 

reku terenów naftowych Bliskiego 
Wschodu kieruje polityką Anglii, 
k tóra . tę wojnę rozpętała i niemal 
zupełnie oficjalnie kieruje działa­
niami wojennymi. W  armii arab­
skiej, egipskiej czy syryjskiej wal­
czą Anglicy, poprzebierani w  bur­
nusy. Broń, amunicja, czołgi i sa­
moloty są dostarczane Arabom
przez Anglików. Z  Indii, gdzie An 
glicy rządzą nadal, mimo pozorów 
niepodległości, płyną w ielkie sumy 
pieniędzy na wydatki wojenne w 
Palestynie.

R a d a  B e z p i e c z e ń s t w a  
w i c  o t y m  w s z y s t k i m  b a r  
d z o  d o k ł a d n i e  i t o l e r u j e  
t e n  s t a n  r z e c z y .

I  znów zrozumiale jest to — po­
zornie niezrozumiale —  stanowisko 
Rady.

Ma ona rozstrzygnąć, czy Arabo­
wie dopuścili się agresji, rozpoczęli 
wojnę. Powinna rozstrzygnąć, czy 
Anglii wolno jest otwarcie wspie­
rać Arabów, dopuszczających sic 
prz—-' 'pstwa napaści na państwo
Izrael. A l e  p r z e w o d n i c z ą -  
,-j m  R a d y  na  o b e c n e j  s e  
K i  i j e s t  p r z e d s t a w i j i e l  
S .V r i i, k t ó ^ a  " b i e r z e  u- 
d z i a ł  w  w o j n i e ,  zaś udział w 
głosowaniach biorą Anglicy, współ­
winni wywołania wojny.

O s k a ju o  n y  j e s t  w i ę c  r ó -  
w “ o c  n i e  w ł a s n y m  s ę ­
d z i ą .

Szwedzki hrabia Bernadotte w i­
docznie wcale się nie śpieszy z w y ­
konaniem poleconych sobie zadań.

Świat od dwóch tygodni patrzy 
*** skandal palestyński j —  bardzo 
8'ę  dziwi.

PA R YŻ . (A P I). St, Zjedn. wysyła 
ją 14 okrętów wojennych na wody 
Morza Śródziemnego, gdzie odbędą 
one 3-tygodnio\ve ćfwiczenia rozpo­
czynające się 21 czc-rwca. W  skład 
tej eskadry we:. ’ pancernik ..Mis 
scuri'* oraz 2 lotniskowce o wypor­
ności 45.000 ton ..Franklin D. Roose 
ve lt“ i „Coral Sea“ .

Amerykańskie jednostki morskie 
odwiedzą szereg po- ‘ *w Morza Śród 
ziemnego, między innymi Gibraltar, 
porty francuskiej Riw iery, Genuę, 
Ł iiCorntfL ATgfeń

taka byłaby d la , Francji możliwa do 
przyjęcia tylko W tym wypadku, 
gdyby otrzymała ona w  zamian ja ­
kąś inną kolonię angielską, np. Zło­
te Wybrzeże.

Dziś na str. 5 -ie j
» Czytelnik* 
demonstruje światu 
dorobek kultury 
polskiej

.» hm. przybył d ; Warszawy na zaproszenie T I R-u. poseł <Jn 
parlamentu brytyjskiego K. Zil liaeus. Na  zdjęciu poseł Złllia- 

eus (w środku) lia warszawskim lotnisku.

Hr. Bernadotte d zia ła

W przeddzień rozejmu w Palestynie
Rada Bezpieczeństwa obraduje nad siitnacją ua Bliskim Wschodzie

LA K Ę  SUCCESS. (AP I). Rozjemca 
ONZ w Palestynie, hr. Bernadotte 
poinformował Radę Bezpieczeństwa, 
że we środę, 9 czerwca poda osta-

Powódź na Podkarpaciu
Połączenie kolejowe z  Zakopanem przerwane

tccznc wyniki swych prac nad rozrj 
mem.

W depeszy swej, hr. Bernadotte 
żąda, aby Rada Bezpieczeństwa pow 
strzymaha się na razie" ód rozpatry­
wania problemu zawieszenia broni.

Z siedziby ONZ wyjechało do Kai 
ru 4-ch członków sekretariatu ONZ. 
aby' przyjść z pomocą hr \ Berna­
dotte w  jego pracach rozjemczych.

Po -kilkudniowej przerwie. Rada 
Bezpieczeństwa wznowiła sw*' obra­
dy w sprawie Palestyny. Przedsta­
wiciel żydowski Eban potwierdził 
zgodę swego rządu na przyjęcie wa 
run’.-' rozejmu. zaleconego przez 
Radę.

Rozpatrywana była również kwe­
stia obserwatorów wojskowych, któ 
rzy mieliby nadzorować wykonanie 
postanowienia o rozejmie Delegat 
radziecki Gromyko sprzeęiwil się c- 
g^aniczcniu ilości tych' obserwato- 
róu do 3 członków komisji rozjem­
cze; a mianowicie: St. Zjcdn.. Frań 
cji i Belgii. Gromyko podkreślił, że 
.nie ma powodu aby uzależniać no-

W AR SZAW A. (PAP). Wskutek 
powodzi na Podkarpaciu, pod­
mycia terów oraz uszkodzenia 
mostów, na niektórych odcinkach 
dyrekcji krakowskiej ruch kole­
jow y został wstrzymany.

N ie kursują pociągi na trasach: 
Kraków —  Tarnów. Sucha — 
Kalwaria. Sucha —  Zakopane. 
Chabówka —  Nowy Sącz, Stróże 
—  Jasło i Żórawice —  Przemyśl. 
Pociągi kursujące na linii W ar­
szawa — Zakopane będą dojeż­
dżały tylko do Krakowa. Pociągi 
pośpieszne na trasie Warszawa — 
Krynica nie będą kursowały aż 
do odwołania.

minację obserwatorów wojskowych 
od obecności konsulów w  Swiętyfh 
Mieście.

„  V ive la
P o lo g n e **

PARYŻ. <PAP). —  Ną kongre­
sie federacji górników, sekretarz 
polskiej sekcji CGT okręgu pół­
nocnego Nowotin, złożył sprawo­
zdanie z prac komisji dla spraw 
emigracyjnych. Postulaty górni­
ków polskich zostały zaakcepto­
wane. .

Ukazanie się dziewcząt pol­
skich \y strojach krakowskich’, 
przyjęte zostało oklaskami. Roz­
legły się okrzyki ,,Vivie la Polo- 
gnc“ , ' podjęte przez wszystkich 
zebranych. Sekretarz Martel. dzię 
kując Polakom, podkreślił, że 
CGT będzie bronić słusznych po­
stulatów -wychodźstwa polskiego 
we Francji.

W fosfachnsM  klft
Burza -  Pafaw ag  

2:0 (1:0)

Ze względu na pogarszającą się 
sytuację powodziową, nic należy 
oczekiwać w najbliższym czasie 
poprawy komunikacji na 'zagrożo 
nych terenach. Władze kolejowe 
przystąpiły do usuwania znisz­
czeń wywołanych przez przybór 
wody.

Na skutek przyboru wód zarzą­
dzono lokalne pogotowie milicji 
w powiatach: Sanok, Mielec. Prze, 
myśl i Jasło. Poziom wody prze­
kracza miejscami 6 m. W powie­
cie sanockim zalanych zostało 
kilka gromad. W  chwili obecnej j 
odbywa się ewakuacja osiedli za­
grożonych. Na drodze państwo­
wej Trzęśniów —  Sterynia zer­
wany został most prowizoryczny, 
co spowodowało przerwę w ko­
munikacji. W  okolicy Łańcuta 
zanotowano w ylew y rzek Wisło­
ki i Sanu. Pod Przemyślom stan 
wody zwiększa się.

#»® ustąpieniu dr. Beneszu

Kto będzie prezydentem
Czechosłowacji ?

PR A G A  (A P I) —  Choroba pre­
zydenta dr. Edwarda Benesza i 
jego rezygnacja wywołały pow-

W A ŁB R ZYSK A  
K A L K A  D LA  

AM E R YK I
Kalkomania wałbrzy- , 

ska nic n * żarty rusza 
na podbój rynków świa 
ta. Już wysyła swe wy 
roby do Am eryki — na 
razie próbną partię 15 
tys. arkuszy kalki, a w 
trakcie finalizacji jest 
umowa o dostarczeniu 
300 tys. .• rkuszy kalki 
ceramicznej dla przemy 
siu czechosłowackiego. 
Tylko tak dalej!

„S TA LO W A  S TR ZA ­
Ł A "  W  JELENIEJ 

GÓRZE
Turyści, przybywają­

cy do Jeleniej Gdry, bę 
dą mogli korzystać z

najbardziej chyba lu­
ksusowego autokaru.
Ten wspaniały webi->. 

kuł, nazwany ..Stalową 
strzałą** należy do O r­
bisu i zbudowany był 
specjalnie na wystawę 
w Londynie. W óz w y ­
posażony jest w mały 
bufet, biurka, umywal­
nie, a przy każdym fo ­
telu znajduje się... gło­
śnik radiowy. T o  już 
zakrawa na przesadę...

„M IL IO N E R "
W  ZŁO TO R Y I 

Jedna z największych

w Eurbpic, a najwięk­
sza w Polsce Państw. 
Fabryka kapeluszy i 
stożków w  Złotoryi — 
wyprodukowała już w 
tym roku milion 'kape­
luszy. Zakład będzie 
produkował jeszcze w ię 
cej, nawet do pół milio 
na miesięcznie, gdy zacz 
nie swoje wyroby w y ­
syłać za granicę. Jest 
nadzieja, że wkrótce 
zlotoryjskie fezy powę­
drują do Turcji oraz in . 
nych krajów  Bliskiego 
I Dalekiego Wschodu,

gdzie podobno już do­
tarła sława dolnoślą­
skich kapeluszy.

SZCZECIN 
SIĘ STARA...

Szczecin —  miasto 

mężczyzn —  nia widać 
aspiracje takim samym 
pozostać nadal: rodzi
się tu w ięcej chłopców 
n ii dziewczyn. Na 480 
szczecinian, urodzonych 
w  maju, przybyło mia­
stu tylko 230 dziew­
czyn. Reszta to chłop­
cy, a wśród nich 3 pary 
bliźniąt. Starają się lu­
dziska, starają...

szechny żal w  społeczeństwie czen 
chosłowackim. Wszystkie dzien­
niki poświęciły swe pierwsze 
strony komunikatom urzędowyni 
o rezygnacj prezydenta —  zamie­
szczając jego portrety i wspom­
nienia z jego życia. Rząd czecho­
słowacki ofiarował dr. Beneszo­
wi w  dożywocie zamek w  Ła­
nach: Dr. Benesz znajduje się pod 
stałą opieką lekarską i jakkol­
w iek od dhiżśzego czasu stan je ­
go zdrowia, nie jest zadawalający, 
—  jednakże lekarze wyrażają 
przekonanie, iż w  krótkim czasie 
powróci do zdrowia. Do chw ili 
obecnej brak wypowiedzi ze stro­
ny frontu narodowego, który za­
decyduje o wyborze kandydata 
na trzeciego z kolei prezydenta 
republiki czechosłowackiej. Przy­
puszcza się ogólnie, że prezyden­
tem zostanie Cłement Gottwhld, 
cieszący się ógromnym zaufaniem 
całego społeczeństwa.



wiata
jiragną pokoju
d? w polityce ś wiato- 
cm wymiany zdań na 
"»w radziecko - amery- 

dczcnia ambasadora 
Bcdell Smitha i 
rty Wallace*a do 

Stalina na ten 
>rlamentu sta 
» i  komunikat 

—  wszystkie 
tslychanie ży- 
/szystkich krą­

żę jeśli chodzi o 
był to, zwłaszcza 
Smitha I Moloto 

znacznej większoś* 
zytywny. Prasa wy 

o, co nurtuje wśród 
a»s wszystkich kra­

tę za długotrwałym 
,sa wyraziła przekona- 
awa stosunków radzie - 

ańskich —  to najlepsza 
pokoju światowego, 

ic kola USA były zasko- 
jim  przyjęciem perspekty- 
awy stosunków amerykań- 

deckieh. Z Waszyngtonu po 
potok komentarzy, często 
-h, dwuznacznych i  wykręt 
.-akcyjna prasa zaczęła u- 

l  komentarze własne do ko 
rządowych. A le  pierwsze 

. rzecz prosta, pozostawiło 
lady.

» jest na tyle jasna, ze ani 
ni prawnymi, ani komenin- 

•eakcyjncj prasy zaciemnić 
nie da. Omawiając oświadczę 

•partameniu Stanu USA z ID. 
‘ i  komunikat TASS z 23 maja 

efźka gazeta „Aftontidnlngen** 
*$' że „Związek f Radziecki dwu- 
tnie . wypowiedział się za prowa 

Bniem rozmów, podczas gdy Sta- 
Zjednoczone dwukrotnie odpo- 

iedziały „nie"...
Krytykę stanowiska zajętego 

risz rząd USA w  sprawie popra- 
!• Stosunków radziecko-amcrykań- 
;..ch można znaleźć nawet w  pra 
• ’ która ‘ nie przejawia zbytnich 
Apatii uo ZSRR. Oto w „United 
łłes News" czytamy, że wymiana 

między Smithem a Molotowcm I 
wołała niemal entuzjazm wśród 
‘du amerykańskiego, który trwał 
<i<ty, dopóki rząd USA „nieocze 
anie zaczął .oblewać tę sprawę 
ńą wodą, czy też, jak to mówili 

prry członkowie kongresu, z 
rrm  zamknął drzwi, któreśmy 

• --- ca otwarli". „Courier 
• oiJę) piszę znowu: 

opelnił poważ 
•' czny błąd, od 
]e propozycję 
nfercncji. Po- 

izystko dla o-

„Kio wy i. era Trumana
— w y b i e r a  K r u p p a ' '

Z f f l j i j e j i o f c o j e n j e  wu S&wtageaćh F u r » p i |  z c s c i i o e i n i e jMMJ

LONDYN (API). Opublikowanie zaleceń 6 mocarstw w  Londy­
nie w sprawie przyszłości Rzeszy wywołało niezadowołeuie w 
Niemczech a w Paryżu otworzyło możliwość rewolty parlamentar­
nej.

Min. Bidault złożył sprawozdanie z obrad w komisji spraw 
zagranicznych zgromadzenia. Oczekuje się, że min. Bidault natrafi 
na dużą opozycję zarówno w komisji zgromadzenia, jak i w cza­
sie późniejszej debaty w zgroma dzeniu.

W Paryżu istnieją wątpliwości, wią się układowi i uczynią to rów 
czy francuskie zgromadzenie na- [nież degaulłiści. 
rodowe zechce w ogóle ratyfiko- j Półoficjalny „Le Monde" pisze, 
wać układ. Komuniści spreeri-* że iikład londyński wy woła! opo-

Barbarzyński nalot
* » « »  T e 8 * m / & w i w

Spitfire’# bombardują stolicę Izraela
PARYŻ (PAP). —  Agencja 

France Presse w depeszy z Tel 
Avivts podaje szczegóły wtorko­
wego nalotu samolotów arabskich 
na Teł Aviv. Bomby padły na u- 
[łlce i na plac rynkowy, przepeł­
niony tłumem. Ofiarą bombardo- 
| wania padły kobiety i  dzieci. Na 
;zakoóczeme samoloty arabskie 
typu „Spitfire" ostrzeliwały ulice 
Tel Avivu z ka^fcinów maszyno­
wych, zabijając i  raniąc szereg 
mieszkańców cywilnych.

We wtorek . przeć wa na została 
na 50 minut bitwa o Jerozolimę.

Wojska arabskie wznowiły o- 
stczeliwanie centralnej Jerozołi- 
sny o 8 minut wcześniej niż usta­
lono w porozumieniu ź Czerwo­
nym Krzyżem.

NOWY JORK. Przedstawiciel pań 
siwa Izrael przy ONZ zawiadomi! 
sekretarza generalnego ONZ p. Tryg 
ve Lie, że ''zad żydowski ustalił z

hr. Bernadettę warunki imigracji 
Żydów do Palestyny w  ciągu 4-ro 
tygodniowej rozejum. Warunki są 
następują cet

Rząd żydowski będzie zawiada­
mia! komisję ONZ każdorazowo o 
przy!''•'mu imigrantów.

Komisja ONZ przeprowadzi na 
statku rewizję, a osoby, u których 
znaleziona zostanie broń, nie zo­
staną wpuszczone na ląd.

Osoby w wieku poborowym zo 
staną umieszczone w obozach pod 
kontrolą komisji ONZ x nie będą 
przechodzić podczas trwania ro- 
zejmu żadnego przeszkolenia woj 
skowego.

zyeję w  całej Francji. „Humani- 
te“  wyraża te w  słowach: „Kto 
wybiera Trumaua, wybiera Krup 
pa. Kto wybiera reakcję w  Pa­
ryżu i Waszyngtonie — wybiera 
faszyzm we Frankfurcie".

W Nięjnczech panuje przeko­
nanie, że żadna partia nie chce 
wiązać się z uchwałami londyń­
skimi, starając się wywołać wra­
żenie, wśród ludności, że uchwa­
ły zostały Niemcom narzucone. 
Partie w strefie radzieckiej usto­
sunkowały się nieprzychylnie do 
tych uchwał, stwierdzając, że ma 
ją one na celu rozbicie Niemiec. 
Również w kra j ach Beneluxu, 
propozycje zostały przyjęte z za­
niepokojeniem, chociaż mniej­
szym niż we Francji, ze względu 
na korek tury graniczne ha rzecz 
tych krajów.

Miliard dolarów
„GŁOS LUDU“ zwraca uwagę na 

fakt, że w prasie zagranicznej, nega 
tywnie -ustosunkowanej -do państw de 
mok-racji ludowej, coraz częściej ufca1 
żują się artykuły na temat naszych 
problemów gospodarczych, a szczegół 
nie na temat stosunków handlowych 
Polski z zagranicą.

Nawet i tam — pisze dziennik — 
doceniać zaczynają coraz bardziej 
wzrost znaczenia Polski w handlu 
światowym.

Trudno zresztą tego wzrostu nS® wć 
dzieć, skoro mówią o nim cyfry.-O- 
br.oty handlu zngraa-eznege Polski 
wynosiły w r. 1915 — 71,7 mil. dola­
rów, w r. tfM6 — 272,4 mil. dolarów, 
jk w r. m i  — 515 mil. dolarów. Po 
iłując te dane, prasa zagraniczna pod 
kreślą, że według kól fachowych nasz 
udział w światowym handlu zagranicz­
nym osiągnie w br. — miliard dola­
rów.

Cyfry le świadczą nic tylko o wiel 
kich sukcesach w odbudowie naszej 
gospodarki. Zadają ©»© nadto kłam 
tym wszystkim, którzy twierdzili, że 
nasza walka o suwerenność gospodar 
ezą i odrzucenie przez nas planu Mar 
sliaiia jest sabotowaniem odbudowy 
gospodarczej Europy,

W stolicy
o Wystawie Wrocławskiej

r a g ś l i  J r z e ź tu o  
PARYŻ. (PAP). Prasa francu­

ska obszernie cytuje przemówie­
nie prezydenta Auriola wygło­
szone w  Port en Bessin, gdzie 
prezydent m. in. 'oświadczył: 
„Francja ma obowiązek troski o 
swe bezpieczeństwo i o należną 
je j część odszkodowań. Ma obo­
wiązek zadania, aby z wczoraj­
szego wroga nie ezyniono arbi­
tra między zwycięzcami, lecz aby 
zwycięzcy porozumieli się w  celu 
dotrzymania swych zobowiązań".

M orkos zw y c ię ża  w M acedonii
R za fd  a t e ń s k i  o d p o w i a d a  n o w ą  f a l ą  t e r r o r u

RZYM. (PAP), Agencja Ellada 
nadała komunikat o operacjach 
greckiej: armii demokratycznej w  
Macedonii i w  Tracji. jednostki 
armii demokratycznej po 11-dnio 
wych zaciekłych walkach wypar 
ły  przeciwnika z pozycji, 'zajmo­
wanych na odcinku Floriria., Od­
działy gen. Markosa rozbiły siły 
manarcho - faszystowskie.
_ Oddziały ■ armii demokratycz­

nej atakowały wojska ateńskie 
w  miastach Lahonprema, Loho- 
sa, Deskitia i Paraskeva.

W  całej Grecji • codziennie 
przed trybunałami polowymi roz­
patrywane są sprawy setek oby­
wateli greckich. W  końcu ubiegłe 
go miesiąca odbyły się w  tych 
miastach trzy masowe procesy 
przeszło ;340 antyfaszystów.

K a iser
d z i ę k u j e  p a p i e ż o w i

BERLIN (PAP.) Przywódca
partii chrześcijańsko - demokra­
tycznej (CDU) Kaiser wy­
głosił . na kongresie CDU w Ery- 
burgu przemówienie,- w  którym 
oświadczył; że cały naród nie­
miecki jest. wdzięczny papieżowi 
za poparcie sprawy niemieckiej i. 

^potępienie akcji wysiedlenia.
JNiemćów , ze wschodu. Cytując I 
znany list pasterski papieża, Kai- J 
ser domagał się rew iz ji. granicy ] 
polsko - niemieckiej. ‘

IF iS e m
na ordiMidsiwe, sto licy

.menty, dotyczą 
żieeko-amerykań 
rm, ic  pozycja 
kola USA znaj-

JŚci narodów całe 
Je większości, naro 
go. ‘Społeczność mię 

barcza oba wielkie 
bdpo\\ied/;alnością 

Mas zbyt długo tu­
li a. Masy pragną po 
Y odróżnić czyny od 
komentator dziennika 
»erald Tribune" Wal- 

piśzc z pewnym niepo 
śli obecna polityka foę- 
ialej, Stany Zjednoczone 
bnie, stracą zaufanie 

t»as narodów Europy, któ 
"dziej zaczynają powąt- 

ząd USA znajdzie dro 
(tg)

/l/gg f g * ® m < ć § ®

liS iia tw i polskie bije rekordy

'chow ać
-ipie?

codzień
H TYCZNEGO!

wszystkich

W roku ubiegłym przemysł hut­
niczy po raz pierwszy osiągnął i' 
przekroczył proSukoję przedwojen­
ną w  stosunku miesięcznym. Jeżeli 
naszą wytwórczość hutniczą w r. 
1938 oznaczymy cyfrą 100, to rok 
1346 dał jedynie 73,6, rok 1947 zam­
knięto' bilansem 96, przy czym nie­
które miesiące przekroczyły wskaź­
nik 100 (np. w listopadzie osiągnię­
to. 116),

Produkcja poszczególnych wytwo­
rów przekroczyła znacznie przewi­
dziany plan. Uzyskano 1.579.120 ton 
stali (108 procent planu), 1.033,01,4 
ton wyrobów walcowanych (109 pro 
cent planu), 58.881 ton rur bez. szwu 
(123 proc.), 15.855 ton rur ze szwem 
(115 proc.), 83.376 ton wyrobów ku­
tych, ’ prasowanych (109 proc.), 
37.469 ton. wyrobów zimnowalcowa­
nych (122 proc.) i 66.878 ton wyro­
bów specjalnych (130 proc.).

|Na uwagę zasługują również osiąg 
■,dvk'” -! w  dziale surów­

ki (867.121 ton), konstrukcji stalo­
wych (21.385 ton) i odlewów.

Również hutnictwo cynkowe mo­
że się pochlubić pięknymi sukcesa­
mi, uzyskując w  ub. r. 74.300 ton 
cynku surowego i elektrolitycznego, 
8.700 ton blachy cynkowej,- 14.800 
ton siarki - elementarnej i  3.200 ton 
ołowiu rafinowanego.

Rezultaty te pozwoliły nam nie 
tylko zaspokoić potrzeby wewnętrz­
ne kraju, ale i  przeznaczyć pewna 
część produkcji na eksport. Obec­
nie wywozimy żelazo surowe, bla­
chę, materiały nawierzchniowe i  ko 
lejowe oraz rury.

Rok 1948 ma znacznie przekro­
czyć osiągnięcia zeszłoroczne. Roz­
budowujemy kosztem ogromnych 
inwestycji przemysł hutniczy w  roz 
miarach, jakich Polska dafcsthfSas 
nie znała.

„RZECZPOSPOLITA", omawiając 
dział społeczno - gospodarczy Wya&i 
wy Z. Ó. we Wrocławiu, konkludu-

|iS 3
[ Nic ulega wątpliwości, że Wystawa 
Wrocławska bęftąle pierwszą j jedyną 
imprezą tego rodzaju w Polsce. Zgru 
powonie na jednym terenie tysięcy 
eksponatów, omówienie setek proble­
mów, pokazanie w niezwykłe efektów 
nej i oryginalnej formie 3-lcfcniego 
dorobku Polski na Ziemiach Odzyski 
nyck, wreszcie szereg imprez arty­
stycznych — wszystko to sprawi, iś 
zwiedzający wywiozą z Wrocławia 
głębokie przekonanie, że Polska nie 
zmarnowała ubiegłego' okresu, gospo­
darując na Ziemiach Piastowskich.

Robota Femcgor&w
„DZIENNIK LUDOWY" snuje uwa 

gi na marginesie toczącego się proce 
su Fąngora i  omawiając prze®tępczą 
działalność oskarżonego, pisze:

W początkowej fazie nowej organi 
zacji naszego życia przemysłowego 
spotykaliśmy się bardzo często z te­
go typu sabotażem .gospodarczym. IM;* 
my jeszcze w pamięci afery, jak sprze 
daż cyny unrrowskiej. Na szczęścia 
aparat kontrolny Państwa Ludowego 
działa coraz sprawniej i możliwości 
szkodnictwa gospodarczego są coraz 
bardziej ograniczone.

Często • ludzie zadają sobie pytani/*; 
co jest przyczyną różnych, naszych 
niepowodzeń, załamania się plami; pro 
dukcji w tym lub innym zak!9/a2łc?

Reakcja najchętniej widzi \y f̂ yłU w* 
dę całego naszego systemu, my . vvid-f. 
my złych ludzi, sabotaży stów, zW 
nych nadmiernego zysku spekulanta 
lub obcych agentów, celowo przest­
udzających w odbudowie kraju. W' 
my ich j demaskujemy.

RUCH PRZEKAZOWY 
MIĘDZY POLSKĄ I  USA 

W (kwietniu br,|' został • wiprcw-adzo 
riy ruoh ,przekazowy między -Polską 
a Stanami Zjedłnoczotnyimi, co umożo- 
łówia diOigadmy, •szybki i bezpieczny spo 

, sób przesyłami a pieniędzy z AnioryM 
do Polaki. Za pcanocą jednego prze­
kazu można przesłać kwotę' do 1Q0 
'dolarów, -aińeryjcańśkich. Wypiaita a- 
■dre^tcłwi odbywa się w  wailucie poi 
skięj- wg. sbosmniku 1 dolał* równą się 
400 żłatjnm. .

WiCEMIN. SZYIt POWCÓCIŁ 
DO WARSZAWY

Do Warszawy poiwrócił wicemini­
ster przemysłu i  liamdlu Eugeniusz 
Szyr, p rze w cdn ic z ący polsko - cze­
chosłowackiej ikcmisji współpracy 
przemysłowej.

4-TA ROCZNICA BITWY 
W LASACH LUBELSKICH 

W awiąaku z 4-tą roczjnńeą najwięk 
szej bitwy partyzanckiej w Polsce, 
-jalką stoczyły oddziały Armii Ludo­
wej w lasach lipsUcloh i  janawskloh 
z wielokrotnie przewyższającymi si­
łami hitlerowskimi — <&iia 23 czerw 
ca br. w Lublinie odbędą się uroczy­
stości, mające na celu uczczenie pa­
mięci poległych w tej bśfcwie bohater 
skich żołnierzy AL.
„DAR POMORZA" W SZCZECINIE 

Dnia 6 bm. zawinął do po-irtu szcze 
emskiego żaglowiec szkolny „Dar Po 
morza" Statek przybył ze sawedakie- 
gio portu Karłaham, gdzie był podda­
ny odmegn etyzo waniu, zabezpiecza­
jącemu go przed minami magnetycz­
nymi na morzu.
12 MILIARDÓW ZŁ OSZCZĘDNOŚCI 

W PRZEMYŚLE
Na skutek przeprowadzonych we 

^wszyfitkiich gałęziach przemysłu o- 
szczędc.ości oraz w zwiąaku z  aikegą 
'•^ksowaiiia wyn-ala-zków i ulepszeń w

WARSZAWĄ. (PAP). Przewod­
niczący Komitetu Wykonawcze- 
gó Naczelnej Rady Odbudowy 
Warszawy inż. gen. Marian Spy­
chalski udekorował odznaką 
„Odbudowy Warszawy" . 28 pra­
cowników Filmu Polskiego, któ­
rzy brali udział ‘ w  akcji kin ob­
jazdowych z filmem o Warsząr 
wie oraz swymi osobistymi świad 
czeniami przyczynili się do zasi­
lenia funduszu odbudowy stoli-

Ohrady sefm ow e
W ARSZAW A (PAP). Dnia 8 

b.m. odbyło się posiedzenie po­
łączonych _ komisji sejmowych 
skarbową - budżetowej i organi­
zacyjno - samorządowej.

Referat sprawozdawczy wygło­
sił pos. Popiel (PPR).

ey. Film Polski jako instytucja 
[otrzymał złotą odznakę za całość 
akcji . propagandowo - zbiórko­
wej.

Naczelny dyrektor Filmu Pol­
skiego inż. Stanisław Albrecht 
wręczył gen. Spychalskiemu czek 
na sumę 38.433.917 zł na fundusz 
społeczny odbudowy stolicy.

rprąditóoojiii, peństwoiwy przemysł 2>. 
oszczędizGł w r-c&u ub. kwotę —
12.754.733.000 złotych.
KOLEJARZE DOLNEGO ŚLĄSKA

NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 
Kolejarze dolnośląscy wpłacili‘ o- 

sta-tni-o 1 mllioai żł na cidbudowę V/ur 
szawy. Ogółem od początku zbiórki-, 
'ko-lójajrze doki-oślaócy wpłacili —
10.700.000 zł.
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ZSRR ZMNIEJSZA O 50 PROC. 

ODSZKODOWANIA NALEŻNE 
OD WĘGIER

Na prośbę rządu węgierskiego 
zdk Raidaiedki poetanówił zimni, 
o 50 proc. (poczynając od 1 I-ty 
szlkc<łcx\vfiią i a wojenne, hałeżnę;'-. 
gier-

WYKRYCIE AFERY 
PRZEMYTNICZEJ W NORWEC 
Pdłicjta BOtrweąka areaatowała 

ipcikłaidzie staitku sm er ykańs>k' 
„Siavaingea: F-ioird", który przyb; 
Nowego Jonku d.o Oslo, 14 ósó 
dejrzajny-oh o nał^enie do mię.', 
rodowej szajki przemytniczej, 
akująę u n.ioh znaczne zapasy 
lowanego towaru.

, STRAUSS UNIEW INNI CS
I Ryszard Strauss, kompozy 
młc-cki, pochodzenia austri 

| został uniewinniony przez, n 
| uybunał denazyfikacyjny 
misch - Partenkirchen. 
znany był ze swych syj v 

, lerowskich.
I ZGON LUISA L>

W miejscowości Bai 
wa Francja) zmarł v 
Louis Liimiere,* pioi 

[go przemysłu film



/

Martfy świata
pragną pokaja

M aj przeszedł w  polityce świato­
wej pod autkiem wymiany zdań na
temat stosunków radziecko -  amery­
kańskich. Oświadczenia ambasadora 
USA  w  Moskwie Bedell Smitha i 
Mołoiowa, list otwarty Wallace‘a do 
Stalina i  odpowiedź Stalina na ten 
list, oświadczenie departamentu sta 
nu USA  z 19 maja i komunikat 
TASS z dnia 23 maja —  wszystkie 
te fakty wywołały niesłychanie ży­
wy oddźwięk we wszystkich kra­
jach świata.

Trzeba przyznać, że jeś li chodzi o 
prasę światową, to był to, zwłaszcza 
po oświadczeniach Smitha i Mołoto 
wa, oddźwięk w  znacznej większoś­
ci wypadków pozytywny. Prasa wy 
raziła na w ó l to, co nurtuje wśród 
n»)mM «v r h  mas wszystkich kra­
jów —  tęsknotę za długotrwałym 
pokojem. Prasa wyraziła przekona­
nie, że poprawa stosunków radzie­
cko-a mery kańskich —  to najlepsza 
gwarancja pokoju światowego.

Reakcyjne koła USA były zasko­
czone takim przyjęciem perspekty­
wy poprawy stosunków amerykau- 
sko-radzieckich. Z  Waszyngtonu po 
płynął potok komentarzy, często 
niejasnych, dwuznacznych i wykręt 
nych. Reakcyjna prasa zaczęła u- 
mieszczać komentarze własne do ko 
mentorzy rządowych. Ale pierwsze 
wrażenie, rzecz prosta, pozostawiło 
większe ślady.

Sprawa jest na tyle jasna, że ani 
kruczkami prawnymi, ant komenta­
rzami reakcyjnej prasy zaciemnić 
je j się nie da. Omawiając oświadczę 
nie departamentu Stanu U SA  z 19 
maja i komunikat TASS  z 23 maja 
tzwedzka gazeta „A fłontidningen" 
pisze. że „Zw iązek Radziecki dwu­
krotnie wypowiedział się za prowa 
dzeniem rozmów’, podczas gdy Sta­
ny Zjednoczone dwukrotnie odpo­
w iedziały —  ..nie**...

K rytykę stanowiska zajętego 
przez rząd U SA  w  sprawie popra­
w y  stosunków radziccko-amerykań­
skich można znaleźć naw’et w  pra 
sic, która nie przejawia zbytnich 
sympatii’ do ZSRR. Oto w  „United 
States News" czytamy, że wymiana 
not między Smithem a Molotowem 
wywołała niemal entuzjazm wśród j 

narodu amerykańskiego, który trwał ; 
dopóty, dopóki rząd U SA  „nieocze 
kiwanie zaczął oblewać tę sprawę 
zimną wodą. czy też. jak to mówili 
niektórzy członkowie kongresu, z 
trzaskiem zamknął drzwi, któreśmy 
sami dopiero co otwarli". „Courier 
Journal" (Louisvolle) pisze znowu: 
„Departament stanu popełnił pow’aż 
ny, a nawet niebezpieczny błąd. od 
rzucając zdecydowanie propozycję 
Stalina o zwołanie konferencji. Po­
winniśmy uczynić wszystko dla e- 
siąąniecia pokoju".

Oddźwięki na dokumeaty. dotyczą 
ce stosunków radziecko-amerykan 
skich. świadczą •  tym, że pozycja 
zajęta przez znane koła USA  znaj­
duje się w  jaskrawej sprzeczności z 
dążeniami większości narodów cale 
go świata, a także większości naro 
du amerykańskiego. Społeczność mię 
dzynarodowa obarcza oba wielkie 
państwa wielka odpowiedzialnością 
za losy świata. Mas zbyt długo tu­
manić nie można. Masy pragną po 
koju i potrafią odróżnić czyny od 
aiów. Toteż komentator dziennika 
„New Jork Herald Tribune" Wal­
ter Lippman pisze z pewnym nie po 
ko jem: .Jeśli obecna polityka bę­
dzie trwać dalej. Stany Zjednoczone 
prawdopodobnie. stracą zaufanie 
szerokich mas narodów Europy, któ 
re coraz bardziej zaczynają powąt­
piewać, czy rząd. USA  znajdzie dro 
gę do pokoju". (tg)

„Kto wybiera Trumana
— w y b i e r a  K r u p p a "  ^

Zaiłlepoltojenle u> krajach Europy zachodniej
LONDYN (API). Opublikowanie zaleceń 6 mocarstw w  Londy­

nie w  sprawie przyszłości Rzeszy wywołało niezadowolenie w
Niemczech a w Paryżu otworzyło możliwość rewolty parlamentar­
nej. *

Min.. Bidault złożył sprawoedanie z obrad w  Icnmisji spraw 
zagranicznych zgromadzenia. 'Oczekuje się, że min. Bidault natrafi 
na dużą opozycję zarówno w  komisji zgromadzenia, jak i w  cza­
sie późniejszej debaty w zgroma dzeniu.

łu*. Bernadoite warunki imigracji 
Żydów do Palestyny w  ciągu 4-ro 
tygodniówce rozejmu. Warunki są 
następujące:

Rząd żydowski będzie zawiada­
miał komisję ONZ każdorazowo o
przy*--— imigrantów.

Komisja ONZ przeprowadzi na 
statku rewizję, a osoby, u których 
znaleziona zostanie broń, nie zo­
staną wpuszczone na ląd.

Osoby w  wieku poborowym zo 
słaną umieszczone w  obozach pod 
kontrolą komisji ONZ i nie będą 
przechodzić podczas trwania ro- 
zejmu żadnego przeszkolenia woj 
skowego.

zycję w  całej Francji, „Uumani- 
tc“ wyraża to w  słowach: „Kią
wybiera Trumana, wybiera Krup 
pa. Kto wybiera reakcję w Pa­
ryżu a Waszyngtonie —  wybiera 
faszyzm we Frankfurcie".

W  Niemczech panuje przeko­
nanie, że żadna partia nie chce 
wiązać się z uchwałami londyń­
skimi, starając się wywołać wra­
żenie. wśród ludności, że uchwa­
ły  zostały Niemcom narzucone. 
Partie w  strefie radzieckiej usto­
sunkowały się nieprzychylnie do 
tych uchwał, stwierdzając, że ma 
ją one na celu rozbicie Niemiec 
Również w  krajach Benelu.su, 
propozycje' zostały przyjęte z  za­
niepokojeniem, chociaż mniej­
szym niż w e Francji, ze względu 
na korektory graniczne na rzecz 
tych krajów.

/% ta r ś n i
nieśli trzeźuo

PA R YŻ . (PA P ). Prasa francu­
ska obszernie cytuje przemówie­
nie prezydenta ~ Auriola wygło­
szone w Port en Bessin, gdzie 
prezydent m. in. oświadczył: 
„Francja ma obowiązek troski o 
swe bezpieczeństwo i o należną 
je j część odszkodowań. Ma obo­
wiązek zadania, aby z wczoraj­
szego wroga nie czyniono . arbi­
tra między zwycięzcami, lecz aby 
zwycięzcy porozumieli się w  celu 
dotrzymania swych zobowiązań".

M arkos zw y cię ża  w M acedonii
Rząd ateński odpowiada noną falą terroru

nej atakowały wojska ateńskie 
w  miastach Lahonorema, Loho- 
sa, Deskitia i Paraskeva.

W  całej Grecji codziennie 
przed trybunałami polowymi roz­
patrywane są sprawy setek oby­
wateli greckich. W  końcu ubiegłe 
go miesiąca odbyły się w  tych 
miastach trzy masowe procesy 
przeszło 340 antyfaszystów.

K aiser

RZYM . (PAP). Agencja Ellada 
nadała komunikat o operacjach 
greckiej armii demokratycznej w 
Macedonii i w  Tracji. Jednostki 
armii demokratycznej po 11-dnio 
wych zaciekłych walkach wypar 
ły przeciwnika z pozycji, zajmo­
wanych na odcinku Florina. Od­
działy gen. Markosa rozbiły siły 
manarcho - faszystowskie.

Oddziały armii demokratycz-

d z ię k u je  p a p ie ż o w i
BERLIN (PAP.) Przywódca 

partii chrześcijańsko - demokra­
tycznej (CDU) Kaiser w y­
głosił na kongresie CDU w Ery- 
burgu przemówienie, w  którym 
oświadczył, że cały naród nie­
miecki jest wdzięczny papieżowi 
za poparcie sprawy niemieckiej i 
potępienie akcji wysiedlenia 
Niemców ze wschodu. Cytując 
znany list pasterski papieża, Ka i­
ser domagał się rewizji granicy 
polsko -  niemieckiej.

Jak się zachow ać 
na urlopie?

paiaożr

Poradnik na codsieA  
WDY i ŻYCIA mKTYCZUEGOI

„ M e  Usinslfe"
Do u byc ia  we wszystkich 

kioskach i księgarniach
K-3145 Cena 56 zł.

S ł-oypo  PO LSK IE  Nr 157 Str. 2

W roku ubiegłym przemysł hut­
niczy po raz pierwszy osiągnął i 
przekroczył produkcję . przedwojen­
n i w  stosunku miesięcznym. Jeżeli 
naszą wytwórczość hutniczą w  r. 
1938 oznaczymy cyfrą 100, to rok 
1316 dął jedynie 73,6, role 1947 zam­
knięto bilansem 96, przy czym nie­
k tóre miesiące przekroczyły wskaź­
nik 100 (np. w  listopadzie osiągnię­
to 116).

Produkcja poszczególnych wytw o­
rów  przekroczyła znacznie przewi­
dziany plan Uzyskano 1.579.120 ton 
stali (108 procent planh), 1.033.014 
ton wyrobów walcowanych (109 pro 
cent planu), 58.881 ton rur bez szwu 
(123 proc.), 15.855 ton rur ze szwem 
(115 proc.), 83.376 ton wyrobów  ku­
tych < prasowanych (109 proc.), 
37.469 ton wyrobów  zimnowalcowa­
nych (122 proc.) i  66.878 ton wyro­
bów  specjalnych (130 proc.). -

Na uwagę zasługują również osiąg 
nięcia produkcyjne w  dziale surów­

ki (867.121 ton), konstrukcji stalo­
wych (21.385 ton) i odlewów.

Również hutnictwo cynkowe mo­
że się pochlubić pjęknymi sukcesa­
mi, uzyskując w  ub. r. 74.300 ton 
cynku surowego i elektrolitycznego, 
3.700 ton blachy cynkowej, 14.800 
ton siarki elementarnej i 3.200 ton 
ołc.wiu rafinowanego.

Rezultaty te pozwoliły nam nią 
tylko zaspokoić potrzeby wewnętrz­
ne kraju, ale i  przeznaczyć pewną 
część produkcji na eksport. Obec­
nie w yw oźm y żelazo surowe, bla­
chę, materiały nawierzchniowe i ko 
le jow e oraz rury.

R ok  1948 ma znacznie przekro­
czyć osiągnięcia zeszłoroczne. Roz­
budowujemy kosztem ogromnych 
inWeśfycji przemysł hutniczy w  roz 
miarach, jakich Polska dotychczas 
n»c znała.

I cy. Film  Polski jako instytucja 
| otrzymał złotą odznakę za całość 
akcji propagandowo - zbiórko­
wej.

Naczelny dyrektor Filmu Pol­
skiego inż. Stanisław Albrecht 
wręczył gen. Spychalskiemu czek 
na sumę 38.433.917 zł na fundusz 
społeczny odbudowy stolicy.

PR1ECM 0

M iliard  dolarów
GŁOS LUDU" zwraca uwagę Qa 

fakt, że w pra&ie zagranicznej, nega 
tywnie ustosunkowanej, do państw do 
mokracji ludowej, coraz częściej uka 
żują się artykuły na temat naszych 
problemów gospodarczych, a sżczega; 
nie na temat stosunków handlowych 
Polski z zagranicą.

Nawet | tam — pisze dzienni^ __ 
doceniać zaczynają coraz bardziej 
wzrost znaczenia Polski w handlu 
światowym.

Trudno zresztą tego wzrostu n|e wi 
daieć, skore mówią o nim cyfry, o - 
broty handlu zagranicznego Polski 
wynosiły w  r. 1915 —  71,7 mil. dola­
ch w, w  r. 1946 272,4 mil. dolarów,
a v,’ r. 19S7 — 513 mil. dolarów. p» 
dając* te d&«e. prasa zagraniczna pod
kreślą, żc według kól fachowych nas* 
udział w  światowym handlu zagranice 
nym osiągnie w br. — miliard dola­
rów":

Cyfry te świadczą nie tylko o wie! 
kich sukcesach w odbudowie naszej 
gospodarki. Zadają one nadto _ kłam 
tym wszystkim, którzy twierdzili, że 
nasza walka o suwerenność -ospodar 
czą i odrzucenie przez nas planu Mar 
shalla jest sabotowaniem odbudowy 
gospodarczej Europy.

W stolicy
o W ystawie W rocław skiej

„RZECZPOSPOLITA", omawiając 
dzieł społeczno gospodarczy Wyai-i 
wy Z. O. we Wrocławiu, konkludu­
je: .

Nie nlega wątpliwości, że Wysław* 
Wrocławska będzie pierwszą l jedyuu 
imprezą tego rodzaju w P»ł«ce. Zgru 
powanie na jednym terenie tysięc., 
-eksponatów, omówienie setek proble­
mów, pokazanie w niezwykle efektów 
nej i oryginalnej formie S-letnieg^ 
dorobku Polski na Ziemiach Odzyska 
nych, wreszcie szereg imprez arty­
stycznych — wszystko to sprawi, iż 
zwiedzający wywiozą z  Wroclnwi.t 
głębokie przekonanie, że Pol9ka nie 
zmarnowała ubiegłego okresu, gospo­
darując na Ziemiach Piastowskich.

Robota Fangorów
„DZIENNIK LUDOWY" snuje uw<i 

gi na marginesie toczącego się pro­
su Fangora i omawiając przestępczą 
działalność oskarżonego, pisze:

W początkowej fazie nowej organ* 
zacji naszego życia przemysłów?? • 
spotykaliśmy się bardzo często z te­
go typa sabotażem gospodarczym. M* 
my jeszcze w pamięci afery, jak sprze 
daż cyny uarrowskiej. Na szczęść'? 
aparat kontrolny Państwa Ludoweg" 
działa coraz sprawniej i możliwości 
szkodnictwa gospodarczego są oorai 
bardziej ograniczone.

Często ludzie zadają sobie pytanie: 
co jest przyczyną różnych naszych 
niepowodzeń, załamania się planu pro 
dukcji w tym lub innym zakładzie.'

Reakcja najchętniej widzi w tym wa 
dę całego naszego systemu, my w»d*i 
my złych ludzi, sabotażystów, żąd­
nych nadmiernego zysku spekulantów 
lub obcych agentów, celowo przessk-. 
dzających w odbudowie kraju. Wid** 
my ich i demaskujemy.

W i e ś c i  z  k r a j u
RUCH PRZEKAZOWY 

MIĘDZY POLSKĄ I '  USA
W kwietniu br. zc-stal wprowadza 

ny ruah przekazowy między Polską 
a Ston a rm Zjednoc?/cn>-8T>i, co umoż.o- 
liwia dog odmy. szybki i bezpieczny rpo 
sób przesyłania pieniędzy z Ameryki 
do Polski. Za pomocą jednego prze­
kazu możne przesłać kwotę do 1(K» 
dolarów amerykańskich. Wypłatę a- 
dresato-wi odbywa się w wolucie poi 
&kiej wg. eitosumku 1 dolar równa « ą  
400 złotym.

WICEMIN. SZYR POWCOCIŁ 
DO W ARSZAWY

Do Warszcwy powróci! wicemini­
ster przemysłu i handlu Eugeniusz 
Szyr, przewodniczący polsko -  cze­
chosłowackiej komisji współpracy 
przemysłowej.

4-TA ROCZNICA BITWY 
W LASACH LUBELSKICH

W związku z 4-tą rocznicą najwięk 
£cej bitwy partyzanckiej w Polsce, 
jaką' Stoczyły oddział y Armii Ludo- 
weu w lasach lipskich^ j jeiiowskłch 
z wielokrotnie przewyższającymi si­
łami hitlerowskimi — dnia 13 czerw 
ca br. w Lublinie odbędą się uroczy­
stości, mające na celu uczczenie pa­
mięci poległych w tej bitwie bohater 
sjłtioh żołnierzy AL.
„DAR POMORZA*4 W SZCZECINIE

Dnia 6 brn. zawinął do portu szcze 
cińskiego żaglowiec szkolny „Dar Po 
morza" Statek przybył ze szwedzkie­
go portu Karfehaon, gd^ie był podda­
ny odmagnetyzowaniu, zabezpiecza­
jącemu go przed minami magnetycz­
nymi na morzu.
12 MILIARDÓW ZŁ OSZCZĘDNOŚCI 

W  PRZEMYŚLE
Na skutek przeprowadzonych we 

■wszystkich gałęziach przemysłu o- 
spczędtioścl oraz’ w  związku z  akcją 
stosowania wynalazków i ulepszeń w

produkcji, państwowy przemysł «*- 
oszczędził w reku ub. kwotę — 
11.7-74.753.000 Gołych.
KOLEJARZE DOLNEGO ŚLĄSKA 

NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 
Kolejarze dolnośląscy wpłacili o- 

Siatnió 1 milion zł na odbudowę Wor 
szawy. Ogółem od początku zbiórki. 
koleja'rze dolnośląscy wpłacili — 
16.700.000 zł.

Z  M i s k a  -----j
I---------- i z daleka |

ZSRR ZMNIEJSZA O 70 PROC.
ODSZKODOWANIA NALEŻNE 

OD WĘGIER
Na prośbę rządu węgierskiego Zw:-t 

zek Radziecki postanowił zmniejszy*-' 
o 50 proc. poczynając od 1 Kpca od 
szikod oweip i a woj eńn e, należn e od Wę 
g :eir.

W YKRYCIE, AFERY
PRZEMYTNICZEJ W NORWEGU
Policja norweska aresetowała aa 

pokładzie statku omerykaństócg0 
..Stavanger F io r d k t ó r y  przybył z 
Nowego Jorku do Oslo, 14 osób P°" 
dejrzanych o należenie do między*!®" 
rodowej szajki przemytniczej, kenfr 
akując u nicdi znaczne zapasy szrrr-H 
Iowa mego towaru.

STRAUSS U N IEW IN N IO N Y
Ryszard Strauss, kompozytor n:e- 

m cck i, pochodzenia austriackiego- 
został uniev;inniony przeyiiem ieckt 
trybunał d en azy fikacy jflP  'v GaJ
misch - Partenkircheń. Strauss 
znany był ze swych sympatii h:t" 
lerowskich. .

ZGON LU ISA  LUMIERE
W  miejscowości Bandol /poludn *0 

wa Francja) zmarł w  wieku 85 *â  
Louis Lumiere, pionier francusk;C 
go przemysłu filmowego.

. W  Paryżu istnieją wątpliwości, 
czy francuskie zgromadzenie na­
rodowe zechce w  ogóle ratyfiko­
wać układ. Komuniści sprzeci­

w ią się układowi i uczynią to rów 
Inież degaulliści.

Półoficjalny „Le Monde" pisze, 
■że układ londyński wywołał opo-

Barbarzyński nalot
n o  T e f - / łM >

Spitfire'# bombardują stolicę Izraela
PARYŻ (PAP). —  Agencja 

France Presse w  depeszy ż  Tel 
Avivu podaje szczegóły wtorko­
wego nalotu samolotów arabskich
na Tel A viv . Bomby padły na u- 
lice i na plac rynkonry, przepeł­
niony tłumem. Ofiarą bombardo­
wania padły kobiety i dzieci. Na 
zakończenie samoloty arabskie1 
typu „Sp itfire“  ostrzeliwały' ulice 
T e l Avivu  z karabinów maszyno- 
wych, zabijając i raniąc szereg 
mieszkańców cywilnych.

W e wtorek przerwana została 
na j>0 minut baw  a o Jerozolimę.

Wojska arabskie wznow iły o- 
slrzciiwatue centralnej Jerozoli­
my o 8 minut wcześniej niż usta­
lono w  porozumieniu z Czerwo­
nym Krzyżem.

NO W Y JORK. Przedstawiciel pań 
siwa Izrael przy ONZ zawiadomi! 
sekretarza generalnego ONZ p. Tryg  
ve Lie, że rząd żydowski ustalił z

F f f f Y I

na odbudowe, stolicy
W AR SZAW A. (PAP). Przewod­

niczący Komitetu Wykonawcze­
go Naczelnej Rady Odbudowy 
Warszawy inż. gen. Marian Spy­
chalski udekorował odznaką 
„Odbudowy Warszawy" 28 pra­
cowników Filmu Polskiego, któ­
rzy  brali udział w  akcji kin ob­
jazdowych z filmem o Warsza­
wie oraz swymi osobistymi świad 
czeniami przyczynili się do . zasi­
lenia funduszu odbudowy stoli-

O brady sejm ow e
W AR SZAW A  (PAP). Dnia 8 

b.m. odbyło się posiedzenie po­
łączonych komisji sejmowych 
skarbowo - budżetowej i organi­
zacyjno - samorządowej.

Referat 'sprawozdawczy wygło­
sił pos. Popiel (PPR).

Ma froncie go^podorcziffif

Hutnictwo polskie bije rekordy
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by się łaskawie. Zły dowcip ucho­
dziłby za szczyt humoru, zgodnie ze 
starym powiedzeniem, że „gdy się 
ma dwie domy, to można mówić 
dwa kawy*1.

ROZŁADOWANIE SYTUACJI 
Zabrał głos w  samym końcu Duke 

of  Edinburgh. Nie składał żadnych 
politycznych oświadczeń. Nie silił

Londyn, w  czerwcu

27 maja Związek Prasy Zagranicznej obchodził 60-lecie swego po­
wstania. Nie są to specjalne daty w  dziejach prasy. Na ogół obcho­
dzi się pięćdziesięciolecie. Ruchliw y prezes związku, Szwajcar Gott- 
fr.ied Keller postanowił jednak uczynić z 60-lecia atrakcję. Znalazł 
odpowiedni sposób. Zapowiedział obecność premiera, ministrów~1 przed 
stawicieli opozycji. To zachęciło nie jednego dziennikarza, lub publicy­
stę. Skusił obecnością męża następczyni tronu Duke o f Edinburgh. To 
sprawiło, że na tydzień przed uroczystym bankietem 500 osób wyku- 
oiło miejsca.

wojen. Niektórzy historycy krzywili 
się przy^ słuchaniu. Zastanawiali 

s ę bowiem, czy wojna

j BANKIETY Z DEKLARACJAMI 
{ Uroczystości bankietowe w  Wiel- 
1 klej Brytanii z udziałem mężów sta- 
j pu związane s^ zwykle z wystąpie- 
( mami, które noszą dość często cha- 
) rakter deklaracyjny. Są one naza- 
| jmrz przedmiotem komentarzy pra- 
j sy europejskiej.

v  Ważne oświadczenia składa się na 
® ogół nie podczas tak uroczystych 
( obchodów. W godzinach obiado- 
( wych zwykie spotykają się w  jed­
li nej z restauracji dziennikarze ż 
 ̂ przedstawicielami rządu lub prze- 

J mw5łu. Czasem zjawia się wybitny 
{• oz; »nek Kongresu Związków Zawo- 
! dowych lub Labour Party. Rozmo- 
| wy dzielą się wówczas na dwie czę 
1 ści. Zaproszony gość po krótkim 
j •'świadczeniu odpowiada na pyta- 
, n a. Pewna seria odpowiedzi może 

być ogłoszona w  prasie. Nazywa 
y to „on the recórd”. Inna grupa 
| oświadczeń pozostawiona jest dy- 

sk recji dziennikarzy. Są to wiado- 
1 rrości „o ff the record” . Żaden dzień 

r. karz nie zdradzi tajemnicy. By- 
i wają wiadomości, które wolno u ja 
1 w nić po pewnym terminie. Podczas 
takich obiadów nie obowiązuje strój 

V* * 1 ga Iowy.
\ 60-lecie było pokazem mód i ele- 
) gancji- Rzadko ktoś z gości zjawiał 
’> się bez fraku. Dyplomaci —  z ordę 
? rami.

Kobiety szukały oczyma przy głó- 
\ wnym stole bankietowym Duke of 
\ Edinburgh Politycy nie byli cieka- 

w; tyle premiera, ile solenizanta, a 
• mianowicie ambasadora amerykań- 
c skiego. Pan Douglas jest bowiem 
i solenizantem od wielu miesięcy.

Taka otacza go aura w  Lon- 
> dynie.

POCHW ALNA MOWA
Pierwszy jednak zabrał głos pre- 

m:er. Nigdy oświadczenie jego nie 
wywołuje żadnej sensacji. Ma on 

; dar umiarkowanego przemawiania, 
f wypowiadania nawet najostrzej- 
ś szych rzeczy w  sposób niezbyt ostry, 
i Głos jego nigdy nie drży, nie ma w  
\ nim tonu Churchillowskiego, ani 
j temperamentu Lloyd Georgia. Wy- 

■' u. aga więc większej uwagi dla wy­
łowienia rodzynki.

Mowa jego była pochwałą na 
cześć cywilizacji zachodniej, wolno-* 

V  ści słowa, prasy, opinii i wsżyst- 
;i k.ch innych cennych ^skarbów” 
{ ^Suropy Zachodniej. Demokracja by 

la odmieniana we wszystkich moż­
liwych przypadkach jako najlepsze 

i panaceum na boleści ludzkie. Do- 
' wiedziano się przeto, że była ona 

właściwym środkiem do unikania

Boerami
związana była istotnie z zawiesze­
niem parlamentu i zamknięciem 
prasy.

Dziennikarze sowieccy nie byli 
bynajmniej zakłopotani, mimo, że 
premier obrócił stępione ostrze swe 
go przemówienia — na Wschód 
(operował jedynie aluzjami). Oczy­
wiście nie ukrywali przy tym swej 
dezaprobaty w kilku jaskrawszych 
momentach.

„ŹRÓDŁA CYW ILIZACJI1*
Pan premier mówiąc o źródłach 

cywilizacji europejskiej, wskazał 
trzy kraje, mianowicie, na -Palesty­
nę, Grecję i Rzym. Wolał w  tym 
wypadku cofnąć się wstecz o ty- 
s'ąclecia. Mówił bowiem w  tym mo

mencie, gdy cywilizacja zachodnia 
w Palestynie zajmuje się burze­
niem ośrodków tej cywilizacji. Wo­
lał mówić o dawnej Helladzie, niż
0 obecnej Grecji, gdzie egzekucje 
dokonywane wystawiają złe świa­
dectwo sukcesorom kultury zachod­
niej.

Blok zachodni święcony był na 
różne sposoby. Księstwo Luxem- 
burg dostąpiło . zaszczytu pioniera 
cywilizacji zachodniej, Tak się jed­
nak złożyło, że wszystkie inne pań­
stwa wymienione przy tej spółce 
mają za sobą długi tren kolonialny
1 nikt by się nie pokusił twierdzić 
ze spokojnym sumieniem, że na 
tych terenach utwierdza się cywili­
zacja zachodnia, chyba że cienie 
muszą uchodzić za świątło.
„SOLENIZANT” ZABRAŁ GŁOS
Po kilku przemówieniach zabrał 

wreszcie glos solenizant. Już sama 
zapowiedź dawała mu z góry okla­
ski. _ Miał swoich vorklakerów. 
Wszystko jedno co powiedział amba 
sador Stanów Zjednoczonych. Miał 
oklaski w środku i owacje w koń­
cu. Gdyby nawet milczał w  ciągu 
pięciu minut, publiczność przyjęła­
by to również z wielkim uznaniem. 
Gdyby się rozsierdził, uśmiechano-

się zresztą na żadne aluzje. Powie­
dział dziennikarzom, biorą na 
s ebie często rolę dyplomatów swe­
go narodu, gdy dyplomaci dawniej, 
raportując o rzeczach widzianych 
występowali w  roli dziennikarzy.

Oklaskiwano go najserdeczniej. 
Po prostu diatego, że rozładował sy 
tuację niepolitycznym przemówie­
niem. Przez cały czas bp wiem mia­
ło się wrażenie, że przemawiają ry­
cerze nowego pochodu, że ogłasza 
się nową krucjatę.

Nic dziwnego, że na sali poczuł 
się solenizantem jeszcze jeden za­
proszony gość. Był nim poseł gre­
cki. Spoglądał z wdzięcznością na 
premiera. Patrzył z zachwytem na 
ambasadora. -

Tak wyglądała uroczystość na 
cześć prasy, wolności i cywiliza­
cji...

Regnis

W  błyskawicznym tempie
powstałe Pawilon Przemysłowy

Wywiad z inż. Miszułowiczem 
pełnomocnikiem Ministra Prze­
mysłu i Handlu dla spraw bu­
dowy Pawilonu Przem. WZO.

Cały Wrocław patrzy z podziwem 
na rosnący w  szybkim tempie Pa­
wilon Przemysłowy. W miejscu, 
gdzie jeszcze niedawno znajdowa­
ły się tylko gruzy, powstaje wspa­
niała,. nowoczesna hala fabryczna, 
w której znajdą pomieszczenie ma­
szyny ciężkiego przemysłu, przy­
czyna część z nich będzie ukazana 
w  pełnym ruchu.

Roboty na tym terenie prowadzi 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Prze 
myślowego, które obecnie przekształ 
ca się w  wielkie państwowe przed­
siębiorstwo w  ramach Centralnego 
Zarządu Budownictwa Przemysło­
wego, podległego Ministerstwu Prze 
mysłu i Handlu.

Pod naczelnym kierownictwem 
inż. Miszułowicza kierują robotami 
na terenie pawilonu inż. architekt 
A. Roguski, oraz kier. bud. B. Szraj
i kier. rob. J. Fijałkowski. Obecnie 
zatrudnionych jest tam 350 robot­
ników, z  czego około 100 w  zmia­
nie nocnej.

H ISTORIA PAW ILONU
Przeprowadzamy rozmowę z  Inż. 

Miszułowiczem na temat budowy 
Pawilonu.

—- w  dniu 10 kwietnia —  objaśnia

nas in. Miszułowicz — Minister 
Przemysłu i Handlu zlecił mi cał­
kowite wykonanie Pawilonu na Wy 
stawę, mianując mnie swym pełno­
mocnikiem dla spraw budowy. By­
ła to budowa nie mająca preceden­
su w  ‘ budownictwie zę względu na 
tak krótki termin.

Początkowo projektowano zbudo­
wanie Pawilonu z materiału drzew­
nego, potem jednak uznano, że Pa­
wilon taki byłby ’ n.ieWłaśćfwy' dla 
eksponatów ciężkiego przemysłu. 
Postanowiono więc zbudować halę 
stałą o konstrukcji stalowej i beto­
nowej. W ciągu dwu dni i dwu no­
cy opracowałem koncepcję budowy; 
Zasadą jej było posługiwanie się 
elementami prefabrykowanymi.

BETON „LŻEJSZY OD WODY *

Recepta wytwarzania tzw. lek­
kiego betonu, czyli celolitu —■ to ta­
jemnica firmy. Powiedzenie, że jest 
to „beton lżejszy od wody” nie jest 
przesadą. Jest' on o 15®/® lżejszy od 
wody. Płyty betonowe są już przy­
gotowane na terenie „B“ (koło pa­
wilonu Społem). Wykonywanie w  
terminie robót zawdzięcza się przede 
wszystkim harmonijnie zorganizo­
wanej współpracy między poszcze­
gólnymi działami budowy, a więc 
robót betoniarskich, montażu kon­
strukcji stalowej i innych.

DOSTAWY MATERIAŁOWE
Dalszym warunkiem powodzenia 

budowy było sprawne zorganizowa­
nie dostaw materiałowych. Ani kie­
rownicy robót ani też robotnicy w 
poszczególnych działach nie przeży­
wali chwili niepokoju z racji opóź­
nień dostaw. Były one . wykonane w 
ściśle określonym terminie.

Na szczególne podkreślenie' zasłu 
guje też sprawne: działanie dźwigów, 
ż firmy „Mostostal* "w" ZabrzST Po- 
zwoliły one zastosować najbardziej 
nowoczesny; sposób montażu. Nau­
kowa organizacja pracy, zastosowa 
na przy budowie Pawilonu Przemy 
slowego, dała dobre wyniki.

TELEGRAM Z OSTATNIEJ 
CHW ILI

W chwili, gdy piszemy te słowa, 
na ręce generalnego dyrektora Wy­
stawy inż. Kuli nadszedł, telegram 
treści następującej:

„Ostatni wiązar hali ciężkiego 
Przemysłu zmontowany. „Mariony” 
wyjechały na ulicę. Termin pomimo 
5 dni deszczu utrzymany. Mostostal 
Wrocław.

Jeden z rozdziałów wielkiej epo­
pei „Wystawa” —- zakończony.

W sobotę 12 czerwca c go<jz. 19-ej 
będziemy żegnać na terenie Pawilo 
nu Przemysłowego techników i ro­
botników, którzy zakończyli pracę.

Hauka dla wszysikich
Fakt, że na wyższe uczelnie z po 

czątkiem nadchodzącego roku szkol 
nego wstąpi 30 tys. kończącej obec 
nie licea i szkoły zawodowe, mło­
dzieży, świadczy o olbrzymim wy­
siłku Państwa i społeczeństwa, któ 
re pragnie możliwie rychło odrobić 
straty zadane nam przez wojnę. W y 
miemając tę liczbę, nie trzeba zapo 
minąć, że ilość przyjmowanej przed 
wojną na . wyższe uczelnie młodzie­
ży wahała się w granicach 13 —  15 
tysięcy. Kiedy w roku szkolnym 
1937—38 studiowało na wyższych u- 
czelniach polskich ogółem 48 tys. 
studentów, łącznie z  wolnymi słu­
chaczami, to w  r. 1946—47 liczba 
studiujących przekroczyła 80 tys. u- 
jawniając tendencję do dalszego, 
szybkiego wzrostu.

Cyfry te świadeża poza tym, że z 
wysiłkiem państwa, dążącym do roz 
woju wyższego szkolnictwa, idzie 
w  parze żywiołowy pęd młodzieży 
do kształcenia się, który jest dowo 
dem regeneracji organizmu narodo­
wego, regeneracji koniecznej, jeśli 
mamy sprostać ambitnym żądaniom 
najbliższej przyszłości w  dziedzinie 
gospodarczej, społecznej, czy kultu­
ralnej.

Rzecz znamienna, że w struktu­
rze socjalnej młodzieży, studiującej 
na naszych wyższych uczelniach za­
szły już głębokie, zasadnicze zmi&- ■■ 
ny. Dzieci robotników i ubogich roi 
ników, które jedynie, w wyjątko­
wych wypadkach przed wojną zdo 
bywały wyższe wykształcenie, zaczy 
nają obecnie stanowić większość 
wśród,. studiujących. Fakt ten prze­
kreśla ostatecznie elitarny charak­
ter wyższych uczelni.

Charakterystyczna jest popularność, 
jaką cieszą się wśród młodzieży 
wstępującej na wyższe uczelnie — , 
nauki techniczne. Jest ona dowo­
dem, że postępujące szybko naprzód 
uprzemysłowienie Polski nie pozo­
staje bez wpływu na zainteresowa­
nia młodzieży.

W każdym razie garnącej się ma 
sowo na wyższe studia g młodzieży 
r>ie zagraża .obecnie normalne przed 
;m>jną zjawisko bezrobocia po u- 
kończeniu studiów. Wbrew *utarte- 
mu poglądowi, t. zw. „nadprodukcja 
inteligencji” w  Polsce była wywo­
łana jedynie naszym zacofaniem go 
spodarczym, odbijającym się na 
wszystkich innych dziedzinach ży- J 
cia, albo wiem w  stosunku do nie wy 
zyskanych możliwości niewielu m i* 
liśmy fachowców.

Młodzież nasza, licznie napływają 
ca obecnie na wyższe uczelnie, możo 
spokojnie patrzeć w  przyszłość. Dłu 
goletni jej wysiłek na pewno nie bą 
dzie zmarnowany, na pewno nie za 
braknie dla niej warsztatów pracy,- 
których liczba z każdym rokiem 
wzrasta. Uwarunkowany jedynie rza 
teiną pracą i zasobem posiadanych 
wiadomości, dostępny dla wszyst­
kich awans społeczny, przestał być 
ograniczony do „górnych” warstw 
społecznych. (Kn.)

■ Zjednoczenie Teatrów Dolnośląskich<

Dyrektor Walden mówi 
© planach na przyszłość

Dyrektora Jerze- 
rzego Waldena 

'spótkałem w  wa 
gonie sypialnym 
-pociągu Warsza 
wa — - Wrocław 
i od razu „przy 

parłem go do 
muru”, a raczej 
„do drzwi prze­
działu” .

y — ranie dyrektorze, to jedyna o- 
kazja, żeby móc z Panem dłużej po-

I rozmawiać i dowiedzieć się o naj­
nowszych zmianach i planach tea­
tralnych na Dolnym Śląsku.

I —  Ma pan szczęście, gdyż może 
pan otrzymać rzeczywiście najnow­
sze i konkretne już wiadomości o 
przyszłym sezonie teatralnym; nie 
dalej jak przed kilku godzinami u- 
kończyłem wiążące rozmowy i otrzy 
małem z Ministerstwa Kultury i 
Sztuki to pismo... —g i dyr. Walden 
pokazuje mi list, z  którego wynika, 
że Państwowy Teatr Dolnośląski

przyjmuje w zakres swojej ‘ działal­
ności organizowanie obsługi teatral­
nej, operowej i muzycznej następu­
jące placówki: 1)~ Opera Dolnoślą­
ska, 2) Filharmonia Wrocławska,
3) Teatr Miejski w Jeleniej Górze i
4) Teatr Miejski w  Świdnicy.

Generalną dyrekcję stanowić bę­
dą we Wrocławiu naczelny dyrek­
tor Jerzy Walden (który równocześ­
nie będzie dyrektorem artystycznym 
teatru dramaty czego), zastępca na­
czelnego dyrektora i kierownik ar­
tystyczny zespołu operowo-muzycz­
nego dyr. Kazimierz Wiłkomirski, 
dyrektor administracyjny Zenon 
Szydłowski i kierownik literacki 
Stefan Łoś. f

— Jak widzę, panie dyrektorze, 
as Dolnym Śląsku powstało jedyne 
w swoim rodzaju „Zjednoczenie 
Teatralne” ! Czy może pan mi po­
wiedzieć, jak będzie wyglądała or­
ganizacja tej ogromnej instytucji?

— We Wrocławiu Państwowy 
Teatr Dolnośląski wraz z  zespołem

operowo - muzycznym stanowić bę­
dą jedną organiczną całość, co nie­
zawodnie wpłynie dodatnio na pra­
cą, gdyż; nie tylko odpadnie potrze­
ba utrzymywania odrębnej admini­
stracji i personelu technicznego, ale 
będzie można również wytknąć 
wspólną linię artystyczną i zsyn­
chronizować wszystkie zamierzenia.

Poza tym utwbrzone zostaną tea­
tralne bazy terenowe pod nazwą 
„Grupy Wyjazdowe Państwowego 
Teatru Dolnośląskiego” , Jeżeli o- 
trzymamy odpowiednią ilość pie­
niędzy i gdy znajdzie się dość lu­
dzi (a o to jest zawsze najtrudniej), 
powstaną 2 takie bazy. Zależy to 
też w  dużej mierze od stosunku 
miast dolnośląskich do teatru.

Ze względu na wielkie skupienie 
ms~ robotniczych, jedna z tych baz 
powinna powstać w Wałbrzychu, 
druga' ewentualnie w  Jeleniej Gó­
rze. Teatry te będą miały obowią­
zek obsługiwania innych większych 
ośrodków Dolnego Śląska.

Państwowy Teatr Dolnośląski bę­
dzie wspomagał bazy terenowe ze­
społem artystycznym i przez wypo­
życzanie sprzętu technicznego, deko 
racji, kostiumów itp. Chciałbym 
wyznaczyć dla całości poza linią bu 
dżetową, także ogólną linię ideowo- 
wo - artystyczną i społeczną, poza

tym mam zamiar pozostawić jak 
najwięcej swobody dyrektorom baz, 
gdyż uważam, że tylko pYzy 'współ­
pracy pełnej zaufania można zdo­
być się na największy wysiłek i 
dać najlepsze wyniki.

Pozwolę sobie twierdzić, że jeżeli 
Państwowy Teatr Dolnośląski osiąg­
nął już pewne wyniki swej pracy, 
to jest to w znacznej mierze spo­
wodowane zaufaniem jakim Mini­
sterstwo Kultury i Sztuki darzyło 
dyrekcję, dając jej swobodę działa­
ł a .

—  A  czy może mi pan dyrektor po 
wiedzieć już coś o planach reper­
tuarowych na przyszły sezon?

— Na konkretną odpowiedź, czy 
wyliczanie poszczególnych pozycji 
jest jeszcze za wcześnie, ale mogę 
panu powtórzyć słowa wiceministra 
Sokorskiego, który na zjeździe dy­
rektorów teatrów opowiedział się za 
równouprawnieniem repertuaru po­
ważnego i dobrego repertuaru roz­
rywkowego dającego odpoczynek 
masom pracującym.

—  A  przyszły zespól artystyczny 
teatrów wrocławskich?

—  Mogę tylko tyle panu powie­
dzieć, że znowu znacznie się wzmo­
cni, gdyż już w  Warszawie miałem 
wiążące rozmowy z kilku aktorami

o poważnych nazwiskach. Szczot 
goły zdradzę panu za kilka dni. ,

—  Ruszenie takiej dużej machiny 
teatralnej wymagać będzie zapewne 
całego ogromu pracy- organizacyj­
nej?

—  Zdaję sobie doskonale sprawę 
z ważności zagadnienia, trudności 
1. odpowiedzialności, jaka spada * 
przyszłym sezonem na generalną dy 
rekcję, mam jednak nadzieję, ż# 
dzięki zaufaniu, a przede wszyst­
kim dzięki dobrym stosunkom i 
przyjaźni, jaka nas łączy z dyr. Wił 
komirskim, dyr. Szydłowskim i Ste­
fanem Łosiem, potrafimy rozwią­
zać zagadnienie, teatralne na Dol­
nym Śląsku ku zadowoleniu tak Mi- 
cisterstwa, jak i publiczności.

Będziemy mieli * teraz kilkana­
ście bardzo trudnych i pracowi­
tych dni, a 20 czerwca wymknę się 
na krótki urlop i zaszyję się wa ja­
kąś „dziurę” , gdzie będę mógł tro­
chę odpocząć i gdzie mnie nikt przez 
ten czas1 nie znajdzie... a, przeprar 
szam, nie „nikt-, bo adres mój bę­
dzie znało jeszcze trzech partnerów 
do brydża.

Rozmowę przeprowadził

Wojciech Dzłeduszycki
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Nawet na słońcu 
są plamą

O ile plantacje nasze będą tak 
pracować, jak dotychczas, to wkrót 
oe Wrocław zamieni się w miasto - 
ogród. Z całym uznaniem należy pod 
kreślić duży wysiłek tej instytucji 
miejskiej, której prace wywołują 
podziw u mieszkańców. Dziś plac 
Staszyca, czy skwer przy ul. Pemor 
skiej są prawdziwą ozdobą miasta. 
Ą  to są tylko najbardziej rzucające 
się w oczy efekty. Warto by było, 
ażeby . zasiedzieli wrocławianie od 
czasu do czasu przeszli się po swoim 
mieście, a spostrzegliby, więcej cic 
liawych rzeczy.

Ponieważ jednak nawet i na słoń 
cm są plamy, nie mogą być wolne 
od nich i nasze plantacje. Po prostu 
chodzi o to, ażeby, budując skwery 
S ogródki, nie zapominano o potrze 
bach najmniejszych dzieci. Jakaś 
furka piasku, wysypana w miejscu 
dogodnym na skwerze czy w ogród 
ku — nie tylko umili życie naszym 
pociechom, ale równocześnie uchro 
nt mamy, eic-cie, czy babcie na pła 
< sue mandatów za to, że dzieci ba 
i się na klombach.

Oczekujemy, że ta mała usterka 
będzie ss-ybko ku powszechnemu za 
dówoleniu usunięta.

Poza tym mały apel do właścicieli 
psów — niech trzymają je na linew 
kach oraz n ie. wypuszczają wolno z 
demów Harce psów zamieniają 
kwietniki w  rumowisko, a jakoś 
nikt na te nie zwraca uwagi.

W końcu ostatnia prośba pod adre 
eęm plantacji. Koniecznie należało 
by powycinać wszystkie uschłe drze 
w ». Stolarze i kołodzieje uskarżają 
się na brak surowca. Znaleźliby go 
jeszcze dużo właśnie w naszych 
plantacjach miejskich. Warto się tył 

wzajemnie porozumieć w tej 
sprawie.

Samym zaś Plantacjom Miejskim 
Syczymy, by w dalszym ciągu i w 
dotychczasowym tempie ukwiecały 
nam Wrocław.

Tuwicz

1%/ęjBsz.e a p e l e  o d l m ń n s ł i t  s

1 5 0 .0 0 0  zł  g r z y w n y
z a  kąp ie l w m ie jscu  n iedo zw o lo nym

(Jur.) Przeszło 200 istnień ludz­
kich pochłonęła w ubiegłym sezonie 
Odra na terenie miasta: Mimp gę­
stej sieci wodnej, Wrocław nie po­
siada wiele terenów kąpielowych.

Odra i kilka kanałów przepływa 
jących przez miasto —  w  większej 
części są arteriami nawigacyjnymi 
ó korytach 1 brzegach przystosowa­
nych do żeglugi, a nie do kąpieli. 
Stara Odra do mostu Zwierzyniec­
kiego ma niesłychanie zdradliwy 
bieg z licznymi wirami. Nowa Odra 
natomiast na całej swej długości ob 
murowana jest na brzegach i spię­
trzona co kilkaset metrów. Dopły­
wy Odry także nie nadają się dó 
kąpieli, albo z powodu zdradliwych 
dołów, albo tez gęsto rozsianych na 
brzegach min.

W trosce o zdrowie i bezpieczeńst 
wo mieszkańców, starostwo grodz­
kie, po uprzednim dokładnym zba­
daniu terenu, przeznaczyło na miej 
sca kąpielowe:

Kanał powodziowy od 200 m po­
niżej jazu z dzielnicy Bartośzewice 
— aż do ujścia Starej Odry, poni­
żej mostu kar łowickiego. Długość 
tego kanału wynosi około 6 km, głę 
bokość Wody sięga 120 cm. Wejście 
do wody dozwolone jest wyłącznie 
od lewego brzegu. Z odcinka tego 
mogą korzystać dzieci (pod dozorem 
osób starszych), oraz osoby nie umie 
jące pływać.

Oława od 200 m powyżej mostu 
krakowskiego przy ul. Na Niskich 
Łąkach — na , długości 350 m w  gó 
rę rzeki na przestrzeni 30 m od brze 
gu. W odległości 80 metrów od brze 
gu kąpać się mogą tylko dobrze pły 
wający. Wejście do wody wyłącznie; 
od strony prawego brzegu rzeki. .

Stara Odra od 200 merów poniżej: 
mostu szczytnickiegp —  do początku

kanału miejskiego. Pływanie dopwo 
lone tylko dla dorosłych, dobrze u- 
miejących pływać. . -

Stara Odra od 100 m poniżej jazu 
(na Różance) przy moście trzebnic­
kim — do 100 m powyżej mostu 
Ósobowickiego. Kąpiel dozwolona 
•tylko dla dobrych pływaków.

Wszystkie miejsca, w których wol 
no się kąpać i  w których nie wolno 
— oznaczone będą tablicami względ 
nie bojami.

Kąpiel dozwolona jest od godz. 9 
rano u<£ godz. 20 'wiećzo,,r-:n.

Osoby przekraczające przepisy o 
pływaniu i kąpieli karane będą 
grzywną 150.000 zł, a do tego — trze 
ma miesiącami aresztu.

Nie jest ponętny los tych, którzy 
zechcą zlekceważyć obecne zarządzę 
nie...

27 stopni ciepła
H Ciepło wzrasta. Wczoraj termo­
metr osiągnął 27 stopni ciepła. 
Nic= też nie wróży dotąd zmiany 
pogody, bo mimo drobnych wa­
hań w  ciśnieniu atmosferycznym, 
wieczorem barometr stanął na 
cyfrze 757 (milimetrów).

Teatry
Ol1 ERA DOLNOŚLĄSKA, w irod 

diu 9-go ban. godz. 19,30 „Pajace" 
baletem Szecherezada. Przedstawię 
me zamknięte dla Okręgowej Dyred 
cji Dróg Wodnych.

TEATR PAŃSTWOWY w sali Tea 
tru Popularnego, dziś o godz. 19,3' 
„Fi.rcyik w zalotach" (przedstawienii 
zamknięte dJe Koła PPS Fabryki O 
brabiarek).

OBRAZO W EMDU
Ofiar Oświęcimskich

Kina
„ŚLĄSK" ---— ul. Świerczewskiego 

nr; 87, (polsko - radź.) „Polska".
„WARSZAWA" — ul. Fredry ló, 

(franc.) „Bitwa o szyny";
„ODRA" — ul. Kołłątaja 32,

„Piękna przygoda".
„SCALA" — ul. Mikołaja 37 (radź.) 

„Aleksander Newski"..
„POLONIA" ul. Żeromskiego 53, 

(amer.) „Pani Miniver“ . §
„TĘCZA" — ul. Kościuszki 141 (radź.) 

„Biały Kieł".
„FAMA" — Psie Pole (radź.) „Syn 

pułku".

Nocne dyżury aptek
,Pod Opatrznością" — ul, Stalina 
„Pod Murzynem" — Plac Solny 
„Bonifratrów" — Traugutta 57. 
„Nowa Apteka*' — Piastowska 36.

'Notatnik wrocławski
...Wielki plae pó wyburzeniu do­

mów między M. świdnicką a Szew- 
ofeą nabywają we Wrocławiu placem 
iMaozyokiego. Płac ten rośnie dalej.

.Bibliotekę t ttiUhniozną origaniz^ąje 
we Wrocławiu Automobiłikluib Polski 
ae szczególnym uwzględnieniem prać 
z dziedziny techniki samochodowej, 
motocyklowej i  lotniczej. Oprócz k®ią 
feók biblioteka zawierać będzie czaso 
pisom polskie i, zagraniczne.

..150 rzenweśloiczyioh spółdzielni 
istnieje na Dolnym Śląsku i 

spółdzielni (pomocniicz y oh. -We 
/Wrocławiu istniej e 48 spółdzielni p-ra 
<ey i 3 spół dzielnie pomocniozie. Naj- 
więceó spóldzielmi liczy branża włó­
ki eininicza (48) i skórzana (34).

...W gmachu „Awagu" ma znaleźć 
pomieszczenie Akademia Handlu Pań 
©Wowego. Na jej potrzeby ma być 
oddane 3, 4,-5 i 6 (piętro. Prócz lokali 
raa wykłady mieścić się tam będzie 
internat. Celem uczelni byłoiby szko 
lenie pracowników Powszechnych 
Domów Towarowych.

protokoły spisała Komisja Ety 
tki Zawodowej przy wojewódzkim 
Zrzeszeniu Przemysłu Gastronomiczne 
go po zlustrowaniu 30 lokali gastro­
nomiczny eh. Komisja nakłada kary 
pieniężne. Lustracje trwają. Duże u- 

' chybienia mogą spowodować zamiknię 
cie lokalu.

...Asy rewii zjeżdżają do Wrocła­
wia, a mianowicie: Zimińska, Sem­
poliński, Ohimurik owsika, Śojęciki, 
KwiaibkioWiSka. Winiarska, Maiki ei- 
wi.cz, Brzezińska, Buczyńska, Zozj Ha 
dama, Art emska, Wawa, Bittnerov^a, 
Kaplińaki, Bocheński, ’ Wolińska, Pi- 
chelskji, Fertner, Olsza, Łuczaj, Par­
nell, Joe Barents, Dodajmy,' że teks 

. ty- dla re w ii p iszą: Tuwim. . Słonim­
ski, Makuszyński,Jurandot, Gałczyń 
ski, Wiech, Minkiewicz, Brzechwa, 
Odrowąż. Wszystko na Wystawę,

...Reprezentacyjny Zespół Wojska 
Dolskiego z Warszawy też żjedzie do 
na« w lipou w składzie loo osób. Ba 
lęt liczy 30 osób, chór męski 50 o- 
sób i orkiestra również 50 osób. Ze 
spół wystąpi z przedstawieniami b a ­
letowymi w Hali Ludowej. Dwa bale 
ty mieć będą charakter ludowy („Jan 
ko Muzykant" i '„Wesele w Ojco­
wie"), a jeden klasyczny („Giocon- 
da"). Ponhd-to ' odbędą siię występy 
chóru.
/...„Wieczór zapoznawczy" urządza 
Tow. Krajoznawcze razem- z Tow- 
Tatrzańskim dla swoich członków. Wie 
ozór odbędzie sńę 12 czerwca w sali 
P-rzy ul. Fredry 1 (2 piętro). Na ze­

brańjkr.. wyświetlać; się będzie fiilra 
•torajiotanaiw-azy. O której godziwi i e żaez 
nie ©ię wieczór — nie wiemy, bo oa> 
genioaitpirzy... zeipemirideld nam o tym 
napiisać, ■ . • * •

...6 wielkich koncertów przygoto­
wuje na okres Wystawy Polskie Ra- 
dio z udziałem orkiestry MŁhafrmonii 
Wrocławskiej oraz najwybitniejszych 
solistów polskich.

...Wojciech Żukrowski napisze dl® 
Polefeiego Radia 4 felietony o Wysta 
wie.

...Dziś o godz. 15,30 rozgłośnia w1'o 
oławska nada audycję dfla dzieci p.t. 
„Noe każdy snadnie to odgadnie" w 
opracowaniu Zofii Szafranowej.

...Jan Kuraakowicz wystąpi 10 
czerwca o godz. 15,50 przed mikrofo 
nem w audycji, z cyklu „Huim-or na 
antenie" (humoreska Czechowa).

...Wobec połączenia. Polskiego Zwią 
zku Inżynierów. Budowlanych ze 
Stów. Inżynierów i Techników Budo 
wlanych w Polsce odbędzie się dnia 
12 czerwicą br. (sobota) o godz. 15.3(1 
w sali konferencyjnej Wrocławskiej 
Dyrekcji Odbudowy, zebranie organi 
zacyjne Oddziału DoMośląskiego 
P^.I.T3 ., , na które proszeni są o 
przybycie inżynierowie, technicy, i mi­
strzowie techniczni i osoby beż po- 
wyższych kwalifikacji, które dzięki 
swej pracy, doświadczeniu i zdolno­
ściom zajmują w budownictwie sta­
nowiska zwyikile obsadzane przez in­
żynierów i techników.

S p is  lokatorów
w każdym domu
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Masła już mamy pod dostatkiem
tMi w o l n e j  s p r z e d f f i ż i y i

(Jur.) W miesiącach zimowych i na 
przedwiośniu flaweł; się nieraz odczuć 
brak maślą. B'rak tein z dpią. na dzień, 
z tygodnia -ńa tydzień stawał', . sję 
mniej dotkliwy. — Obecnie maśła 
mamy pod do-s tai tikiem.
’ Jeik się dowiadujemy zę ,,Społem" 

Ęż Okręgowy Oddział Mlecżarsko-Jaj 
Czarski we _ Wrocławiu rozprowadzili 
w maju ' na cały - okręg wrocławski 
80 ton masła, z czego 40 ton przypa­
dło ną miasto Wrocław.

O dostatecznej ilości masła • świad­
czy najlepiej fakt, że w czerwcu Od 
dział dostarcza masło do rozprowa­
dzania kupcom prywatnym, gdy w 
ubiegłych miesiącach.. rozdziałem ma 
siła zajmowały się tylko spółdzielnie

zamknięte oraz Powszechne Domy 
Towarowe. B Cieszy to komsiimentów, 
bo jest to masło deserowe, mleęzar- 
skie. — gwarantowarnej jakości.

Ilość masła na rynku jest uzależ­
niona od ilości mleka dostarcz an ego • 
do mleczarń. Do wszystkich rnle- 
czarń. wojewódcztwa wrocławskiego 
dostarcza się 1-35.000 litrów mleka 
dziennie. Nie inąozej będzie W czerw 
cu. Połowę mleka iprzy tym rozpro­
wadzi się. jako mleko konsumpcyjne 
na kartki i  welńorynkowe, reszta na 
tomiast będzie przerobiona na masło 
i sery pelmotłuste." Oprócz masła 
■wrocławskiego, korzystamy wę Wro­
cławiu ź masła poznańskiego, spro­
wadzanego przez „Społem".-

T e ra z  b ę d zie  in a cze j
Nowe formalności przy staraniach

o nieruchomości poniemieckie
musi złożyć . osobiście podpisane ©- 
świadczenie o niekaralności, zwłasz­
cza, że nie był karany za takie. prze­
winienia jak: uchylenie się od służ­
by wojaków ej, zdradę stanu, zbrod­
nię iitpr

Dopiero po złożeniu wszystkich po­
danych wyżej załączników, podania 
będą rozpatrzone przez komisję.

Na marginesie należy przypomnieć, 
że wnioski o zarachowanie mienia po 
zostawianego za Bugiem, należy skła­
dać! w terminie . nieodwołalnym do 
22 czerwca br. (—■)

0 bolączkach rzemiosła
przy szczelnie 

wypełnionej sali
Frapujący tytuł referenta mgr. 

Chmielewskiego „Bolączki rzemiosła"| 
spowodował, że sala. odczytowa- M.K. 
S.D. nie' mogła pomieścić wszystkich 
przybyłych rzemieślników. -

W odczycie swym prelegent omó­
wił dwie najpoważniejsze bolączki, 
które odczuwa rzemiosło1, a mian owi 
cie: niedomagania w samorządzie 
gospodarezjon oraz brak odpowiedniej 
ilości ©ił fachowych. .

Pierwsza bolączka właściwie zosta 
ła już usunięta uchwałą Sejmu 2»I 
maja br. ^rżez zmianę ustawy o Iz­
bach Rzemieślniczych, przewidująca 
m. in. przymus cechowy, t. bn., że każ, 
d y  rzemieślnik, mający swoją pra­
cownię, musi należeć' do iżby Rze­
mieślniczej i do oechó. Na taiką u-l 
staiwę cechy . rzemieślnicze czekały I 
.25 lat. • Obecnie ustawowo nastąpiła! 
regulacja życia rzemieślniczego i w. 
.len sposób rzemiosło, otrzymuje jed 
nó z pierwszych miejsc w ekonomie® 
nym życiu kraju.

O ile chodzi o drugą bolączkę, to 
plan trzyletni przewiduje, że , na te- 
rentie Dolnego Śląska z końcem 1949 
r. ma być 15 tys. warsztatów rze­
mieślniczych. Jest ich na razie tylko 
11.700. Rzemieślników zaś' brakuje 
około 7 tys.

W dyskusji, 'jaka wywiązała się po 
referacie, kiflkunastu rzemieślników 
wrocławskich. zwiróciło uwagę jeszcze 
na takie bolączki., jak: brak surow­
ców, zbyt wysokie wymiary podatko 
we, niefachowe kontrole itp.

Zarzuty te miały raczej charakter 
formalny, a nie merytoryczny. Nato­
miast wszyscy zgodnie stwierdzili, 
ze rzemiosło jest mylnie zaliczane do 
inicjatywy prywatnej-. Tymczasem w 
ich pojęciu, rzemieślnik jest przedeta 
wdcialem świata pracy i za takiego 
pragnie być uważany. (—)

OFIARY
Zł 2.500 złożyło Państw. Gimai. Me fl 

chanlczne na Sieroty po poległych o-1 
brońoach ojiczyzny. .
. Zł 200 przekazał X  Y na pomoc dla I 

inwalidy Baranowskiego.

Tłumy interesantów • tłoczą się w 
biurze informacyjnym wydziału o- 
siedleńczego Z. M. Większość pragnie 
zasięgnąć informacji o trybie składa­
nia wniosków -na nabycia nierucho­
mości, reszta interesuje się zgłasza­
niem swoich praw repątrianokich i 
wniosków o zaliczenie im ich pręt en 
sji: v

Okazuje się, że większość wnio­
sków, zlożonnyoh o kupno nierucho­
mości musi być uzupełniona załącz­
nikami. Dotyczy to zwłaszcza tych o- 
sób, które pragną korzystać z ulg, 
przysługujących światu pracy.

A więc przede wszysbkim starają­
cy się musi przedłożyć zaświadcze­
nie ód pracodawcy z danymi: 1). od 
kiedy pracuje, 2i) jakie stanowisko 
zajmuje i 3) wysokość wynagrodze­
nia. Pracujący nie w urzędach pań­
stwowych, muszą ponadto przedłożyć 
‘zaświadczenie z OKZZ, wystawiane 
na .apecją.linym formularzu.

Pragnący korzystać z ulga z tytułu 
pracy na Ziemiach Odzyskanych mu 
«zą przedłożyć zaświadczenie, że pra 
co wali przez 15 miesięcy. Sam fakt 
zamieszkania na Z. O. w tym okre­
sie nie wystarcza.

Należy przedłożyć również zaś w i ad 
•ćz.enłe zamieszkania, ale nie jak to 
•początkowo praktyfcowd.no — ' od ad- 
mmisbraitora naeruchiomośot, ' Lecz , wy 
dane pr*ez Biuro Ewidencji Ludu o-

j ści m. Wrocławia na fotmuilarzu 
dr. 18.' '

Remonty pi,zap.rovyra.d;zphe w nieru­
chomością plN będą jedynie w takim 

'wypadku u-wz ł̂ędniaine, jeśli .będ'3 
I zatwierdzone przez wydział technics 
[ny z. M. Wszystkie' inne dowody 
rachunki nie będą brane pod uwa-

I gą.
Dodatkowo każdy wnioskodawca

J-pac& Jt& m  p o  W su y c& b w iu

Stóf, poczekał m oja duszko
(Jur.) Pomimio, że. trzy lata miesz­

kamy już we Wrocławiu, spł© loka­
torów w głównej klatce ©chodowej 
domów, należy do rzadkości. Brak ta 
kiego spisu Utrudnia pracę listono­
szowi - I  przyjezdnym, szukającym 
krewnych, czy znajomych.

Prezydent miasta wydał rozporzą­
dzenie o przymusówy<m wywieszaniu 
spisów. Spis, oprócz- nazwisk lokato 
rów, powinien zawierać: Nr. obwo­
du oraz rewir administracyjny, n«z- 
wiśko i imię waz adres admimistrato. 
ra , domu, oznaczenie właściciela nie­
ruchomości, nazwisko i adres prowa­
dzącego meldunki, oznaczenie naj­
bliższego komisariatu M.O. i oddziału 
Straży Pożarnej oraz na ziwisko i i- 
mię dozorcy i ew. jego adres.

Slpisy powinny być wywieszone do 
dnia 30 czerwca b.r., zą ĉo odpowie- 
dżialni są administratorzy, lub wła­
ściciele domów.

Nie zważa na nic. Nie słucha, czy] 
udaje, że nie słyszy. Stój, poczekaj! 
Pędzi przed siebie.

Nie widzi, czy udaje, że nie w i­
dzi — rozpaczliwych machań rąk 
i tłumu biegnących za nią. Zadzwo- 
ni zalotnie,' jakby srebrzystym śmie­
chem, nabierze rozpędu i w szybkim 
biegu znika jak senne marzenie w 
perspektywie ulicy. Stój, poczekaj!

Już ani śladu. Tylko zadyszka 
zmęczenia w daremnym biegu jest 
dowodem,, że była, że poszła, że 
trzeba czekać na następną...

Mówię o „dwunastce" na przystań 
kv przy placu Grunwaldzkim, któr 
ra nie bacząc na dojeżdżającą „je­
dynkę'!, nie biorąc pod uwagę zde­
nerwowania pasażerów, chcących 
si.ę przesiąść — kpi sobie z ich 
tęsknot i odjeżdża. Akurat w tym

czasie i jakby dlatego, żeby nie zdą­
żył jej dopędzić.

Czemu? — pytam.
Jakiś wyjątkowo uzdolniony i w y­

jątkowo długonogi szybkobiegacz 
pokona szczęśliwie odległość: wsko­
czy i zamacha chusteczkę na ptóeg-i 
nanie innym. Może „dwunastkaf7[ 
chce szkolić w  ten sposób nowe por? 
kolenie przyszłych Kusocińskieh?* 
Kto wie czy to nie celowe.

Jakkolwiek jest — trzeba przy­
znać, że podobne figle zdarzają się. 
Czasem nie tylko z „dwunastką". 
Właściwie drobiazg. A le po co cże-J 
kać niepotrzebnie na następny tram' 
waj, kiedy ułamek minuty mógłby 
uszczęśliwić tylu pasażerów.

Chyba, że rozkład nie pozwala na- 
spóźnienia.

Stój, poczekaj...

/ ! / © ,  s w t i s r & S E C M & i !

Memy już taksówki uj całym Wrocławiu
(Jur). Dawno, oczekiwane postoje 

dorożek samochodowych^ zostały 
ustalone i zatwierdzone. Najliczniej­
szy postój, liczący 15 dorożek, bę­
dzie na placu Kolejowym przy 
Dworcu Głównym. Następny postój 
na placu Solnym .— 12 dorożek. Po­
stoje obejmujące od 3 do. 5 dorożek

! będą: ul. Traugutta, plac Stanisława 
Piaskowskiego, ul. Targową, ul. Spół 
dzielcza, ul. Żmigrodzka, ul. Marci­
na Kromera, plac Staszica, ul. Hen­
ryka Pobożnego, ul. Henryka Broda 
tego, plac Braniborski, plac Słonecz- i 
ny, ul. Heleny Modrzejewskiej (na | 
przeciw „Monopolu").



„CZYTELNIK” demonstruje śiuiatu
dorobek kultury polskiej

O rozwoju podnoszącego się z gru 
zów życia gospodarczego Polski, 
Świadczy najlepiej nasz udział w 
l !cznych targach międzynarodowych 
za granicą, •

Polska zdobywa na nowo wśród 
narodów Europy i całego świata u- 
(racone przez wojnę dawne swoje 
rynki zbytu oraz poważną pozycję 
eksportową.

Centrala zagraniczna Spółdzielni 
Wydawniczej „Czytelnik", jako głó­
wny eksporter wyrobów przemys­
łu rękodzielniczego i artystycznego 
oraz druków i książek wszystkich 
wydawnictw w  Polsce, wzięła już w 
rb. udział w  czterech międzynaro­
dowych targach i wystawach: w  
Brukseli, Paryżu, Pradze Czeskiej 1 
Zagrzebiu.

W  BRUKSELI,
gdzie wśród 11 państw, biorących 
udział w  targach, pawilon polski 
był nąjwiększy i najbardziej po­
mysłowo urządzony —  obok stoisk 
przemysłu węglowego, chemicznego, 
maszynowego, drzewnego, spożyw­
czego 1 włókienniczego —  „Czytel­
nik" miał również własne stoisko, 
prezentując wyroby przemysłu ar­
tystycznego w  postaci pięknie urzą­
dzonego wnętrza pokoju.

Największe zainteresowanie w  
stoisku „Czytelnika*' wzbudziły wy 
roby regionalne, zwłaszcza1 lalki, 
produkcji firmy „Ulanowski i P ie­
chocka".1

Druki, książki i  wydawnictwa poi 
skie- spotkały się z  wielkim zainte- 
Iresowaniem tamtejszej kolonii pol­
skiej, co umożliwi nam przez sta- 
,Iego przedstawiciela „Czytelnika" w  
! Brukseli —  eksport polskiego sło­
wa drukowanego za granicę.

Wśród wielu państw obcych Pol­
ska znalazła się również

NA  MIĘDZYNARODOWYCH 
TARGACH W PARYŻU

W dużej hali polskiego pawilonu, 
wśród 11 stoisk przemysłu wysta­
wiającego swój dorobek produkcyj­
ny „Czytelnik" jako jedyna spół­
dzielnia —i reprezentował dorobek 
kultury polskiej.

— Stoisko „to. spotkało, się z. dużym 
zainteresowaniem zwiedzających, co 
niewątpliwi* przyczyni- się do na­
wiązania kontaktu hadlowego “z  
Francją.
NA  SŁOWIAŃSKIEJ W YSTAWIE 

ROLNICZEJ
w  Pradze Czeskiej, gdzie pawilon 
polsk i' zorganizowało. Ministerstwo 
Rolnictwa —  „Czytelnik*' wystawi! 
również własne stoisko przemysłu 
artystycznego.

Wyroby nasze nie ustępowały pro 
dukcji wszystkich biorących udział 
w  wystawie bratnich narodów.

W ZAGRZEBIU,
gdzie Centrala Zagraniczna „Czy­
telnika" wzięła ha siebie organizację 
całej wystawy polskiej, wystawiły 
m in. swoje pawilony; Związek Ra 
dzieeki, Czechosłowacja, Szwajcaria, 
Węgry, Wiochy, Bułgaria, Albania, 
Szwecja, Francja, Holandia, Belgia, 
i Wolne Miasto Triest.

Polska pokazała wyroby praemy- 
słu jjMjftowego, hutniczego, papier- 
róęzegoii chemicznego. Osobne stoi­
sko wystawiły Spółdzielnie Wydaw­
nicze „Wiedza" i „Czytelnik".

Niezależnie od ly.fch wystaw, w  rą 
mach międzynarodowych imprez 
handlowych, „Czytelnik" przez swo ] 
ją Centralę Zagraniczną utrzymuje 
przedstawicielstwa, względnie współ 
pracuje z instniejącymi przedsta­
wicielstwami handlowymi na całym 
świecie, m. in. w  Europie: ze Zwiąż 
kiem Radzieckim, Szwajcarią, Bel­
gia, Niemcami z księgarnią w Berli 
nie, Jugosławią, Czechami, Wiocha­
mi, Francją i  Austrią, z własną księ

Sarnią w  Wiedniu, ponadto ze Sta 
nami Zjednoczonymi, Wielką Bry­
tanią, Szwecją, Argentyną i  połud 
n:owo-wschodnią Afryką.

Na terenie tych krajów „Czytel­
nik" kosztem własnych wkładów fi 
nansowych demonstruje dorobek 
kultury polskiej i  w  miarę zaintere 
sowania — eksportuje do nich w y­
roby przemysłu rękodzielniczego i 
artystycznego,- jako jedyny ekspor­
ter produktów tych gałęzi polskie­
go przemysłu, i ..

(Słl))

Stoisko „Czytelnika" na wystawie w  Brukseli 
Wyroby przemysłu artystycznego

S Z T A N D A R Y
PARAMENTA KOŚCIELNE 
wykonuje najstarsza fachowa 

firma

K . K Ę D E IE R S K A
Poznań 

Ogrodowa 11 
( Teł, 98-63 
Rak z»l.l9l4

na' PWK

OGMhZEiilA 0R6EMI
HANDLOWE

KUPISA reprezestite.cyj.ny gabón-et oraz 
fsiołówy. Adres: Trzebnicka 28 m. 11 

4S72

CZERWONE' sultno, dewetyitę, filc, 
jowehit. białe , id.iip-5.my. „ftlicha-ela'^ 
I Pomorska 4. - 4881

SPRZEDAM dużego psa." ' Zgłoszenia 
[„Słowo Folskde‘' pod „Adsrh” 4.873

MOTOCYKL BMW 750 w. -dobrym ka ­
nie- sprzedam, wiadomość, Wrocław, 
ul. Prądzyńskiego 20— _ - 48TS

KUPUJEMY skrzynki akumulatoro­
we- oraz masowe i drewniane 'separa- 
tory. , Warsztaty Akumulatorowe, ul. 
Traugutta 87. ■ 482(5

1 ZGUB?, KRADZIEŻE jj

ZGUBIONO ' odcinek' zwmeMowrjnia, 
Braic-ruaka Kaima.... . - 4876

ZGUBIONO legitymację rowerową na 
nazwisko Kudbak Irena. Jelenia Gó­
ra. •  ' K3156

ZGUBIONO rejestrację RKU W-roć- 
Ław, legitymację- szikoćmą ,na . nazwi­
sko Piskorski Józef. 4841

ZGUBIONO dokumenty wydane w 
Niemczech na nazwisko Orłowska Ta­
deusz. f l j  " v . - 4S42

ZAGUBIONO kartę rejestracji na na­
zwisko Podgórski Włedysibaw, wysta­
wioną przez RKU Gorlice. 4874,

ZAGUBIONO dokumenty: kartę reje­
stracyjną RKU. Włodawa na nazwi­
sko Na-rusek Józef,. Wrocław'. 4871

ZAGUBIONO książeczkę wojskową 
Nr 02-28954 Niżyński- Franciszek, pow. 
Wrocław. 4807

SKRADZIONO kartę rejestracyjną 
RKU Kraśnik, -odeineik zameldowania, 
legitymację sakolną Państw. Jadr. 
Kurs. Przysposób. Rudow. i legityma­
cję tramwajową, na nazwisko Nowo- 
świat Henryk Wirocław, . Ludrwisar- 
ska 20 — 4. - 4865

ZGUBIONO tymczasowy dowód toż­
samości konia nr 50663 na nazwisko 
Nowaczyk Jon. Obary ar 112, pow. 
Ząbkowice Śląskie. K3/149

R A D I O
*|Z\VARTEK, 10-go zerwca 1948 r.
’ " 0,00 Sygnał. 6,05 Gimn. 6,15 Wiad. 
por: 6,20 Zegar.. muz. 6,50 Program. 
!7,00 Sygnał. 7,20 Lekcja jęz. ros. 
i7,35 Zegar. muz. 8,20 Inform. ogólnop. 
8£fj Skrzynka PCK. 8,35 Muz. 8,5o 
Lok. program dnia. 8,52 Poradnik do 
iroowy. 11,57 Sygnał i hejnał. 12,04 
Dziennik połudm. 1-2,25 Kon-c. jpopul. 
12,50 Poradnik wiejski. 13,00 D.-c. 
kon-c. popul. 13,20 Odczyt dla matu­
rzystów. 13,35 „sto uciech dla naj­
młodszych. 13,50 Młodzież rn-uz. przed 
araskrofbnem. 14,00 Muz. radź., 14,30 
Porozmawiajmy, aud. dla dzieci. 14,50 
tW.iadom. wróci. 14,57 Inform. Radiof. 
tPrzawod. 15.00 Inform. Polski. PM. 

..15,15 Aktualia. 15̂ 25. Muz- popul.
Ze społecznych problemów tea- 

IżPUt, felieton. 15,50 Skrzynka techai. 
1116,00 Dziennik po-poł. 16,26+Nasze u- 
J z dno wiska. 16,30 Z życia miedz. Uni-w. 
, 5m. M&ołaja Kopernika. 16,35 Ra- 
J&iowy poradnik jęz. 16,50 Aud. 
■fł̂ UtR-u. 17,00 Muzyka syrnf. 17,45 No 

i jw© książki, felieton. 18,00 Dla każ- 
ydeigo coś ma ego. 20,00 Dzień, waecz. 
[ 21̂ 00 Schumann — Etiudy syrof. 21,30 
^Koniec ballady, słuchów. 22,10 Daw- 
fcą muz. 22,45 Korne. życz. 23,Q0 Ost. 
fy^ed-om. 23,16 Program na jutro. — 
F*>.J0 Htohi.

PRZYJMĘ wspólnika, e-went. sprze­
dam, dobrze prosperującą Wytwórnię 
Mzikarcó u. Zg ł. .,Słowo Polsikie". p cd.

OKAZJA do sp-rzedania po znlżony-ch

zawiasy pasowe i wrzeciądza. Demon­
taż, Wrocław, Ustronie 5, boczna Sta* 
lina. - i: ^

MOTOCYKL, Stąndart 850 om. sześć, 
w.dobrym stenie sprzedam. Wrocław, 
Boi. Chrobrego 29 ..Radinf-ot” . 4SoG

I MOTOCYKL ,,100“ NSU, stan pierw­
szorzędny - z papierami sprzedam „Ra-r 
dlo - Śervi-ce“, Rzeźnicza 34.. ’ 4866

SPRZEDAM nowoczesną jadalnię i 
sypialnię. Zgłoszenia „Słowo. Polskiej 
p-ód „4012“ . ; V "

^  WÓZKI dziecięce W 
! Vl wielkim wyborze

&BESSB*JJ pierwszorzędnych fa- 
| bryk poleca „HAL-

W sŚ p k i^  SZKA“ , Wrocław, ul.
gen. Świerczewskie­

go nr.' 5o. 4840,

KUPNO — SPRZEDAŻ mebli — Wro 
cła w, ul. Ruska 20, Glista — Skład.

K  2770

WSZELKIE OKUCIA piecowe, piece 
-przenośne, kafle i  wyroby szamotowe 
poleca skład towarów żelaznych i wy­
robów ceramicznych, Katowice, War­
szawska 64, teł. 357-S6. K3150

PŁYTY z  korka mielonego grub. 3 cm 
cko&o 35 m kw„. beczki żelazne, ba­
lony szklone, opony i inne z likwida- j 
cj£ sprzedam ,.ATB“, Świdnicka 27 
I p. 4853

ODSTĄPIĘ sklep spożywczy z towa­
rem. Zwrot kosztów remontu. Ko­
ściuszki 176. 4346

OTWIERAMY z dniem 1 łipca br. 
warsa&at szczotka rako - szczecinia-rski 
w Legnicy, ul. Środkowa 0. Minc 

i^anul i Rozenfeld Froizn. K3S163

K U P I I f t Y f i
' 1) TERMOSTAT fabryczny*, elektryczny (mokry)

2) APARAT do rozlewu piuta, restauracyjny
3) 3 KOTŁY termosy, barowe, elektryczne
4) MBLIOTECZKĘ oszkloną jasną

C©Sl4l*flilS M ic S ff l l ł  Oddział we Wrocławiu 
ul. KUŹNICZA 21 (p. 10) telefon nr 30-10 k  3i8i

P .Z .P .B . i W. Nr 22 w Łodzi
gnirząg u f. Msjgin&g 39/41

ogłaszają

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na budowę podstacji wysokiego napięcia 

ui budynku Zakładów
Szczegółowe warunki przetargowe, druki ofertowe ł  informacje 

można otrzymać w  Dyrekcji Zakładów w  Łodzi-przy ul. Kątnej 39/41 
cd dnia 7. 8. 1948 r.

Oferty należy nadsyłać do Dyrekcji P.Z.P.B. 1 W. N r 22 w  Łodzi, 
przy ul. Kątnej 39/41 do dnia 23. 8. rb. do godz. 12-ej,

Do, oferty należy dołączyć kwit na złożenie Itya wadium oferowanej 
sumy.

Otwarcie ofert nastąpi w  dniu 28 czerwca rb. o godz. 12-ej;
K  3141

Zakłady Wyrobów Ogniotrwałych «ZAH0W«
W ) jŁoas*& 9M .iS &  S il& a z u a e S M ś c ą g  S S t ą s S t

Z A T R U D N I Ą :
1. Inżyniera a techników budowlanych do Działu Inwestycyjnego 
2; Inżyniera- chemika, jako kierownika laboratorium 
3 Technika - ceramika
4. Techników -  mechaników do Działu Technicznego,

ponadto, kwalifikowanych medianików, ślusarzy i  stolarzy-modełarzy, 
Zgłoszenia (pisemne lub osobiste) kierować należy do Działu P er­

sonalnego ZWO „Żarów** w  Żarowie k. Świdnicy — Dolny Śląsk. 
K-3154

SKR-ADZIDNO metrykę -śmierci, za­
świadczenie z organizacji Kołtun Wła 
dysbaw, -kartę roapozffiHłWczą Nr 117 
Suebowóla, odcilnak zameldowania, 
tymczasową leg itym ację  Zb-WP, Wjtoc 
law, metrykę- ślubu na nazwisko Koł­
tun Zofio, zaffa. ,Ład-r«a.vT m. 16. 4847

ZGUBIONO kartę| repatriacyjną wy­
daną w Dziedzicach r. na nazwi­
sko To-malczylć Witold. X31b«

SKRADZIONO' kartę majątkową, w y - 
daną przieiT F0Ft w  Tarnopolu ńa :na- 
zwtefeo . Sesktik . Mikołaj.- K3ł® i

SKRADZIONO dowód osobisty, me* 
trytkę urodzenia wydane przez Żarz. 
Miejski w UhsKfwlcaóh po.w. Toma­
szów Lubelski oraz odcinek zameldo­
wania, wydany w gminie Krotaszyce 
gromada Janowice na nazwisko 
Onysakiew-icź Michał. K3164

ZGUBIONO kartę rejestracyjną, do­
wód ospibiaty  ̂ Pępek. Mieczysław, 
Wierzbięci-ce : ; ‘ K3150

KTO wskaże ślady roweru „Dia- 
manit" — wyścigowy niebieską o-raz 
teczki z diGtlcumentami, proszony jest 
o zgłoszepjie za wynagrodzeniem: .uh 
Strzelecka 15. CzapUn. Dyskrecja za­
pewniona.^ H  K31o(

ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKU 
Trzebnica. Molenda Tadeusz.. , 4j8o9

ZGUBIONO indeks Nr. 8105, na nazwi 
Koperek Bohdan. , .. 4857

SKRADZIONO tymczasowe obywaitel 
stwo polskie Nr. I/61-2/4ą Paweł, .Ja­
dwiga Hora. 4654

POSAD POSZUKUJĄ ^

TECHNIK mechanik z kitlkulebnią 
praktyką poszukuje posady najchęt­
niej w firmie prywatnej we Wrocła­
wiu. Wiadomość, Zabrze* Armii Lu­
dowej . 43 m. 1. K3148

KSIĘGOWOŚĆ sklepu wzgl. małego 
przedsiębiorstwa poprowadzę po po­
łudniu. Daszyńskiego 46 — 6. 4866

WOLNE POSADY

PRZYJMĘ natychmiast siły fachowe 
do podnoszenia oczek oraz do sprze­
daży. Wynagrodzenie dobre. Zgłosze­
nia Firma ,J3a<ta“ , Jelenia Góra* Ko- 
ncpnii-ckiej 2o. K3158

POTRZEBNA pomoc doręowa do 2 o- 
sób, Bałuckiego' 3-5. 4877

POTRZEBNE bezdzietne małżeństwo 
na prywatne gospodarstwo mąż do 
pracy -końmi, żona pracy domowej z 
gotowaniem. Pisemne ofer-ty „Pod 
Wrocławiem'* 4845

CUKIERNIKA lodziarza przyjmę od 
zaraz. Wiadomośćr Cieszyńska 16-5 
godz. 17—16. 4863

DZIEWCZYNA uczciwa, pilna po­
trzebna od zaraz. Zgłoszenia: Wroc­
ław, Miernicza 3 m. 1, boczna Trau­
gutta . ... 4866

INŻYNIERA iub technika budowla­
nego z uprawnieńi-ami, do samod-zieł- 
jj‘e@o prowadzenia r(%6t na Bcier. sta 
ncwisko poiszuikuje Spół. Pracy 
wica“. Zgłoszenia, Wrocław, ul. Oso­
bo wieka. 26, godz. 12—14. 4848

i  L O K A L E

P  OKO JE: 2 dwu gś obowe I i 2 j ednos-b- 
bowe w śródmieściu na czas trwania 
Wystawy ZO poszukuje . Cenlbrala 
Hondl-ow®. Przemysłu Metailowego we 
Wrocławiu, uL Tęczowa 77S I. Wy­
nagrodzeni e wysokie miesięczno. Go­
ście z polecenia Centrali. Zgłaszać, Ul. 
Tęczowa ,77-ŚT. K3155

POSZUKUJĘ mieszkania 1—2 poik-oje 
z meblami (bez) za zwrotem kosztów. 
Wiadomość: Wrocław," tel. 35-17,
godż. 0—16. ■ '■ 4951

LOKAL cztery pokoje z .kenipłet- 
nym urządżsńiefn biijirowyim, teiefó- 
nem/ ceaitirum miasta odstąpimy aa 
zwrotem kosztów remontu. Zgłoeae--- 
nia „Słowo Polskie'* pod ^Biubo^.

4852

ODDAM mieszkanie 3 pokojowe z 
kuchnią, łazienką, odnowione za żwror.' 
tern kosztów remontu. Żgłcózenia PI. 
WesterpLa-tte ■ 4-5. ' 4870

KAWALER, młody, sytuowany, brak 
żnajomóści, poszukuje mieszkania we 
Y/rocIawiu przy małej rodzinie, lufo 
u samotnej Pani. Szczegółowe oferty: 
„Słowo Polskie'' — „0040“ . 48# '

LOKAL handlowy. Rynek, I piętro. , 
250 • m kwiadratowych. Odstąpię za 
zwrotem remon-tu. Oferty — „Słowo.' 
pod „4853“ . 4873

LEKARSKIE

LECZENIE PSÓW, Żercniskiego 25 — 
godz. przyjęć 15—18. 4844

OSZCZERSTWO rzucone na oib. Witl- 
m-an Marię, kier. RTPD w  Legnicy o 
przynależność do niemieckiej yolksli- 
fcy <3dv/ołuję i  przepraszam. Sąsiadek 

Stanisław, Legnica, Jaworzyńska 91.
K3165

ZĄ DŁUGI mego męża Zymlcktego 
Eugeniusza z Gorzowa nie odpowia­
dam. Zofią Zyrni-cka. K3166

W ZAMIAN za udzielenie mi pożycz­
ki pięćsejt tysięcy złotych, dam doży­
wotne utrzymanie I mieszkanie. Ofer­
ty pod Kupiec Poste Restante, Bogu­
szów D. Śl. Nr. 15. K  3190

TRANSPORTY samochodowe daleko­
bieżne 1 miejscowe wykonuje DPS, 
Nowowiejska 20/22, teL 3032. K  3035

PRZEDSZKOLANKI do prowadzenia 
przedszkola poszukuje ra/aj*. Państw.
Oleśnice Mała, powiąż Oława, p-fba 
Owozary, teL 211 Brzeg — Owe ża­
ry 5 — zgłoszenia listowne lufo bez- 
piśredai* 486Ś SŁOWO POLSKIE Nr 157 Str. S

ZAŁATWIĘ zlecenia do Warszawy, 
wyjeżdżam sobota. Znoszenia ,/Słowo 
PoŁsfcie" pod „Warszawa". 4864

K  2975

Niszczy radykalnie robaciwo: 
P L U S K W Y , mole . P l a g i  n‘; 
S Z C Z U R Y ,  myszy „T r u { o!‘‘ 
K A R A L U C H Y ,  szwaby .Robal” 
W przeciwnym, razie zwracamy pieniądze

Sprzedają a p fe k i i d ro g e r ie  
. K 2GdD

w każdej ilości zakupuje 
po cenach rynkowych.

„ Ś L Ą S K O W I  N “
Wrocław, Kielbaśnicza 29/30. 
TeL 2830. 4SSK?,

W E L M I
J E D W A B I E
poleca

Hurtownia Włókiennicza 
„ M o d n e  T k a n i n y “  

jŁ Ó D Ż, Pioit Łoiuska 91
[ K-3143



WZROST PRZESTĘPCZOŚCI 
W W. BRYTANII

Fotlcsse, gdy w roku 1947 zanoto­
wano w Aralii 120 (ys. włamań do 
mieszkań, liczba przestępstw tego ro­
dzaju w pierwszych miesiącach 194S 
r. znaczcie wzrosła.

W więzieniach angielskich odsiadu 
Je obecnie karę za kradzież ponad 1# 
tys. amatorów „łatwego zarobku". 
Wielu z nich —; to zdemobilizowani 
żołnierze, którzy nie potrafili w cywl 
!u znaleźć zajęcia.

Zorganizowane bandy, posiadające 
własne auta i swoich agentów w biu 

.rach pośrednictwa pracy — są w An­
glii zjawiskiem powszednim.

W MIEŚCIE POD BIEGUNEM
Jest takie miasto na świecie, które 

go mieszkańcy mówią z humorem: — 
Mamy znacznie bliżej do bieguna, niż 
do stolicy naszego kraju!

Miastem tym jest Chibinogorsk, le­
żące w odległości 1250 km w linii po­
wietrznej od Leningradu.

Przed 15 laty była tam zupełna PU 
stynia i nawet dsikie koczownicze 
szczepy Samojedów, nie zaglądały tu 
nigdy. Pewnego dnia jednak, przybyc­
ia tam ekspedycja geologiczna radzie 
ckie-j Akademii Nauk i odnalazła bo 
gato złoża apatytu.

Obecnie Chibinogorsk produkuje ró 
cznie 80.000' to® apatytu, a kopalnie 
jego zatrudniają 20 tys. robotników. 
Miasto zaś liczy już 60 tys. mieszkań­
ców.

LAMPY DAJĄCE DZIENNE
Św ia t ł o

W fabryce im. Mikojana w Lenin­
gradzie wprowadzono oświetlenie 
lirzy pomocy lumineseeneyjnych lamp, 
dających światło do złudzenia przy­
pominające blask słoneczny.

Lampy te zużywają trzy razy mniej 
energii elektrycznej niż zwykle, sto­
sowane dotychczas.

STACJA DOŚWIADCZALNA 
W PUSTYNI

Na terenie Centralnego Kazachsta­
nu rozpoczęto organizowanie Betpak- 
Dalińskiej doświadczalnej stacji ho­
dowlanej,

Stacja ta będzie pierwszym na 
świecie koczującymi zakładem nauko 
wym. W ciągu roku pracownicy jej 
dwukrotnie przemierzą, 400-kiIo metro 
wą drogę przez pustynię od rzeki 
Czu do letnich pastwisk Karagandy- 
skiego obwodo.

SZKOŁY DLA GANGSTERÓW
Iran zamierza wprowadzić szkoły • 

dlą gangsterów. Uczniowie tych szkół i 
będą się uczyli jak zostać uczciwymi 
ludźmi.

W Tranie rozpoczęto już akcję wy- 
łapywania z ulic miast przestępców, 
ktęrży zostaną umieszczeni w szko­
łach, jakie powstaną w miejscach od 
ległych od wielkich miast. Wycho- 
wąpkowie tyeh szkół nauczą się róż.- 

rzemiosł j  po kilkuletnim poby 
ćie na odludziu mają wrócić do spo­
łeczeństwa jako pożyteczni obywate­
le/ 1 '

Z y c i e  ^ p o r t o w e
/W es c z e l e  t a i s e i i  m i s t r z o w s k i e j

Polonia i Burza
Wczorajsze mecze- finałowe przy­

niosły zwycięstwa faworytom mi­
strzostw; . Burza grająca dużo le­
piej z  meczu na mecz, wygrała z 
Fafawagiem, a Polonia gładko roz­
prawiła się z OM TUR-em z  Jele­
niej Góry, rozwiewając mit o gro-

Borza - Pafawag 2:0 (1:0)

żności tej drużyny. Dotychczasowy 
leader IKS i ostatni w  tabeli Len 
pauzowali. W  dalszym ciągu sytua­
cja w  tabelce wykazuje równą 
ilość straconych punktów przez czte 
ry pierwsze drużyny.

Obie drużyny miały w  nogach 
ciężkie mecze niedzielne. Grano o- 
strożnie, nie wysilając się na efek­
towne zrywy. Zwyciężyła drużyna 
lepsza technicznie i kondycyjnie. 
W  Pafawagu zawiodła przede wszy­
stkim obrona i bramkarz, w  prze­
ciwieństwie do trójki obronnej Bu­
rzy, która była najlepszą formacją 
drużyny.

Mecz rozpoczął się od obustron­
nych ataków. Więcej szczęścia: ma­
ją zwycięzcy, którzy ju ż , w  15-tej 
minucie zdobywają pierwszą bram­
kę strzeloną przytomnie przez Pan­
kowskiego. Następuje krótki okres 
wyrówanej gry, która toczy się na 
środku boiska. Pafawag próbuje 
strzałów z daleka, ale wszyśtkie wy 
lapuje dobrze grający Krzyk. K il­

ka parad, pod nogi napastników, by 
fq; doprawdy dużej klasy.

Po przerwie Pafawag opanowuje 
boisko i przez 20 min. zanosi się na 
wyrównanie. Kierownictwo Burzy 
musi zwrógić uwagę na pomoc, któ­
ra nie utrzymuje łączności między 
debrze kombinującym i coraz groź­
niejszym pod bramką atakiem a o- 
broną. W przeciwnym razie łatwo 
możną przegrać mecz, mając taką 
przewagę, jaką mieli przez 60 min. 
„burzówcy". 20-tońiinutowy zryw 
zmęczył „wagoniarzy", .którzy • po­
zwolili opanować;Burzy boisko. Po 
utracie drugiej br a ;n k ( s  u m o b ó j e z a) 
Pafawag zrezygnował wyraźnie z 
walki" i  mecz staje nieciekawy;

-Sędzia p. Kamiński miał słaby 
dzień.

Polonia - OMTUR 5:1 (3 : 0)
{Teł. vvł.) Polonia świdnicka obję- I cały czas meczu gra toczyła się pod 

tą prowadzenie w tabeli, w ygrywa-I znakiem wyraźniej przewagi świd- 
jąc bez trudu z OM TUR-em. Przez I niczan, którzy uzyskali bramki przez

FCK OPIEKUNEM KO LARZY

Kierysza 2, Maniurę, Kusza ł Min- 
cnera. Dla gości bramkę zdobył przy 
stanie 5:0 Haas.

Po ostatnich rozgrywkach widać 
jak bardzo niecelowym było dopusz 
ozenie drużyny OM TUR-u i Lnu 
do rozgrywek finałowych. Żadna z 
nich nie odegra roli, w  walce o 
pierwsze miejsce, a start w  mi­
strzostwach spowoduje jedynie prze 
męczenie naszego reprezentanta i 
ewentualne kontuzje graczy.

Przypominamy, że przeciwnikami 
naszego mistrza będą wypoczywa­
jące po młócce mistrzowskiej Ra- 
domiak, mistrz Poznania (Ostro- 
via lub San) i Pionier ze Szczecina. 
Żeby z nimi wygrywać, trzeba mieć 
cię tylko _ technikę ale i kondycję.

Tabela mistrzostw
klas;i A

1) Polania 4 6 14:8
.2) Burza 4 8 7:5 .
3) IKS. . | .3 4 Il;4
4) Pafawag 'Z: 2 3;3
5) OM TUR Z 0 2:8
6) Len 3 0 3:12

Sląsk-Morawy 12:4
(Tel. wł.) .Poraź drugi Majdloeh 

pokonał Kaspąrczaka w  meczu bok 
serskim Morawy. — ' Śląsk, wygra­
nym przez Polaków 12:4.

Kąsperczak walczył dużo lepiej 
niż w  pierwszym spotkaniu, ulega­
jąc. nieznacznie. ną punkty.

Pozostałe walki stały ną niezbyt 
wysokim poziomie,

Grżywooz wygrał z Dworaezkiem, 
Budner przegrał . z Dyną, Radema- 
cłier pokonał Diuhousą, Sznajder 
Horaka, Nowara Hajka, Urbaniak 
przegrał z Majorem, Szymura zno­
kautował M :treńgę,V 

"* £ . -*

GarHarnia (Brzeg) — Tarnoyia
2:4 (0:3)

Polscy wioślane

Polski Czerwony K rzy ż  organizu je  znowu patrole sanitarne wzdłuż 
,2.000 km (rasy „Tou r de Polog ne“ .V- *

Sądząc po obserwacjach wyścigu W arszawą —  Praga —  Warsza­
w a —  będzie to dobra i... sympatyczna opieka.

jadą d<>Belgradu,! S z ire c ji
Zarząd polskiego związku to­

warzystw wioślarskich, postano­
w i! wysłać na międzynarodowe 
regaty do Jugosławii: dwójkę po­
dwójną W.T.W „Wisła", czwórkę 
ze sternikiem ZZK Bydgoszcz i 
czwórkę hęz sternika tw Płock.

Do Szwecji pojadą: jedynka
(Vereyj, dwójka podwójna AZS. 
Kraków i ósemka BTW.

lour de Pologne
Wrocławski „Sztab wyścigu do 

okolą Polski" omówił najbardziej 
aktualne sprawy związane z .organ! 
zacją tego maratonu kolarskiego.

Jak już pisaliśmy, protektorat 
nad trasą „Słowa Polskiego" objął 
wojewoda wrocławski mgr. St. Pia 
skowski.

Obradom przewodniczył przyjaciel 
kolarstwa wicewojewoda Kamiński 
Poza tym w  obradach uczestniczyli: 
płk. Kwaśniewicz, z ramienia Wr 
UKF dyr. Swicrczyiiski, dyrektorzy 
„Czytelnika" Matula i Konodo, ku­
rator Bursa, zastępujący prez. mia­
sta Wrocławia insp. Marczyński, 
mjr. Dawid, oraz delegaci partii, 
wojska, milicji, P.Z.KoI., związków 
sportowych i prasy.

| | *
Pięciu Szwedów: Olle Wickholm, 

Runę Hamarstroen, Olle Person, E- 
wert Wilderal I Aleks Lindgreń, e- 
trzymal* 5 pierwszych numerów 
startowych. Kolarzy tych bardzo po 
ważnie traktują najlepsi nasi szo­
sowcy.

— Będziemy ich dobrze pilnować 
— mówi zwycięzca eliminacji war­
szawskiej Wrzesiński. W Szwecji 
nie ma zawodowców, więc amatorzy 
szwedzcy są napewno zawodnikami 
dużej klasy!

Napierała wskutek upadku z ro­
weru dostał kontuzji ramienia. Na 
Szczęście kapitan drużyny polskiej 
jest już w  domu po prowizorycznym 
opatrunku, założonym w  szpitalu.

Na: Tour de Pologne będzie zd ro -' 
wy jak rydz.

„Słowo Polskie", gospodarz etapu 
Poznań —  Wrocław, wybuduje na 
najbardziej ruchliwym placu Wro­
cławia wielką tablicę o rozmiarach 
2.20 na 2,20, na której będzie co 
dzień umieszczana tabelka z wyni­
kami.

Olimpiada i Bałkaniada, to dwaj 
najwięksi wrogowie „Tour dc Polo 
gne". Część ekip zagranicznych, któ 
re chciałyby zmierzyć swoje siły z 
polskim kolarstwem szosowym, Od­
mówiło startu ze względu ną bliski 
termin tych dwócli wielkich imprez, 
międzynarodowych.

Kolarze polscy, startujący na Bat 
kanacl). przyjadą do Warszawy sa­
molotem w dwa dni przed rózp oczę 
cic-m Wyścigu Dookoła Polski. Ost.

Uwaga II&S?
Zarząd Zw. Sam. IKS zawiada­

mia, że w piątek 11.6 br. w  loka­
lu klubowym przy ul. Mikołaja 
81 odbędzie się zebranie ; infor­
macyjne • wszystkich członków 
sekcji lekkoatletycznej . i  piłk; 
ręcznej.

B O L E S Ł A W  K A R P IŃ S K I l i )

D a e w o 7 ^ o M
I I

U Jenny Wood, córki miliardera amerykańskiego, 
odbywa się przyjęcie zwane „misteriami". W połowie 
przyjęcia, które odbywa się w  ogrodzie, przybywa słyn­
ny pianista włoski —  Tomassini.

...—  A le nie był panu Yanderloorów? —  zaniepokoiła 
się Jenny.

—  Miss Vanderloor błagała mnie o przybycie, ale 
gdy dowiedziałem się, ż’ę muza mieszka w tym oto pa­
łacu -TT nie wahałem się ani chwili!

Muza, to ja! — pomyślała Jenny. Ciekawe, czy pap­
cio dał mu już czek, czy też obiecał go dać dopiero' ju­
tro? Chyba jutro, papcio nie lubi płacić za coś, czego, 
jeszcze nie otrzymał.

—  Chodźmy do towarzystwa! i f f  skinęła mu głową 
i poszła przodem.

Wtajemniczeni nie zwrócili uwagi na ich wejście. 
Zabawa i wino pochłonęły ich całkowicie.

— Jack! — Zawołała Jenny, rozglądając się za pro­
rokiem

Wyłonił się z jakieś gromady i  chwiejąc się na'no­

gach podszedł do dziewczyny. Farba rozmazała mu się 
po twarzy, czerwony płaszcz wlókł się za hiim po traw­
niku.

—- Czego żądasz, siostro? —  zapytał z trudem wyż 
mawiając wyrazy.

—- Powiedz tej bandzie, żeby się ’uciszyła. PaiT To­
massini będzie grać.

-— Ten? — Wielki Wtajemniczony stuknął palcem 
w sztywny gors mistrza tonów. —  A  w  co? W  pokera? 
Jeżeli nie szuleruje, to dlaczego by nie? =

Tomassini wyprostował się, 'cofnął dwa kroki do 
tyłu i czerwony z oburzenia potrząsał gniewnie swą 

: wspaniałą grzywą.
—  Pan... pan się zapomina, to... to niesłychane! 

bełkotał.
— Proszę się nie  ̂denerwować! —- Jenny pociągnęła 

go do siebie, po czym zwróciła się znowu do proroka.' —  
Nie wygłupiaj się Jack! Pan Tomassini jest pianistą i 
będzie grał na fortepiane.

—̂  Pani wybaczy, - g  artysta był wyraźnie wzburzo- 
ny —  ale w  tym otoczeniu... Ja mam grać w tym oto­
czeniu?

—  Będzie pan grać! —  ton. głosu Jenny nie dopusz- 
.czał sprzeciwu. —  ■ Jack, powiedz, żeby 'się uciszyli!

Młody człowiek wdrapał się z trudem na obramo­
wanie basenu.

—  Słuchajcie, wierni! —  zaczął. —Nieśmiertelny 
Bumdyradanta zesłał nam swego nadwornego muzyku­
sa, aby grą swoją -uświetnił nasze misterium. Milczeć! —  
dodał, przekrzykując ogólną wrzawę. —  Cóż to, nie 
chcecie już słuchać waszego proroka?

' — A  gdzie jest ten muzykus? —  zapytał jakiś 
ochrypły głos.

; —  Tu! —  Wielki Wtajemniczony wskazał palcem na 
bladego pianistę.

—  -Ten długi? On potrafi grać? Niech wypije przed 
tym butelkę wina, jnaczej nigdy w  to nie uwierzę!

Myśl ta spodobała się wszystkim!
;—  Brawo, brawo! —  rozległy się dokoła zadowolone 

głosy. —  Niech wypije przed tym butelkę! Niech dopeł­
ni obrządku wielkiego Bumdyradanty!

Kilku młodych ludzi podbiegło do Tomąssińiego, je ­
den z nich przytknął mu butelkę do ust i. siłą zmuszał 
do wypicia.

Pij, bracie pij! Nie szczędź sił dla chwały nie­
śmiertelnego Bumdyradanty!

Jenny wybawiła artystę z kłopotu. Wzięła butelkę 
z. rąk napastliwego młodzieńca, nalała wina w  jakiś sto­
jący obok kieliszek i podała go Tomassiniemu.

i  —  Niech pan wypije! —  powiedziała.
Pianista dyszał ciężko, poczucie obrażonej dumy 

tamowało mu oddech. Instynktowny respekt dla córki 
Henry Wooda zmusił go jednak do uległości.

■— Skoro to należy do rytuału... —  uniósł kieliszek, 
do ust i wypił.

—  Jeszcze raz!
Znowu wypił.
Obrządek ten powtórzono kilkakrotnie. Gdy butel­

ka była już próżna, zaprowadzono wirtuoza do ukrytego 
wśród drzew fortepianu.

—- Cisza! —  zakomenderował ponownie Wielki 
Wtajemniczony.

(Dalszy ciąg jutro)
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